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Walczymy o to, by nasze życie nie różniło się od życia ludzi zdrowych - musimy mieć takie same
możliwości i prawa”

Człowieku - pomóż sobie sam
I

W numerze:
Aktualności

Hańbiący Ojca Świętego artykuł, Str.3
który ukazał się w największym dzien­
niku litewskim, jeszcze raz potwier­
dza, że w naszym kraju nie istniejąre- 
guły systemu informowania społe­
czeństwa.9.
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“Największą ułomnością jest brak serca. Niestety, na świacie obecnie jest bardzo wieiu takich tudzi. Wy możecie nauczyć ich
dobroci i wytrwałości" - zwrócił się \/ytautas Landsbergis do deiegatów Fot. Marian Paluszkiewicz

- Szanowni delegaci, stanowicie 
ważną część społeczeństwa Litwy. 
Zespolił was wspólny los i poczucie 
solidarności. Gdy jestem z wami, na 
myśl przychodzą mi słowa znakomi­
tego kompozytora, który miał wadę

słuchu: Człowieku - pomóż sobie

Społeczeństwo
Zwracamy się do członków Związ- Str.4

isBW

ku Polaków na Litwie, jak też do 
wszystkich Polaków, o przemyślenie 
sytuacji, jaka zaistniała w Związku, i 
podjęcia decyzji osobistych, które by 
się nie kłóciły z interesem ogólnym. 

(z apelu Nowego Związku)

talentem - powiedział Yytautas Lands-
sam, a wtedy Bóg cl pomoże”. Są to bergis, przewodniczący Sejmu RL
słowa Ludviga van Beethovena, arty­
sty, który swą twórczością udowod­
nił, że los, zabierając człowiekowi je­
den ze zmysłów, obdarza go unikalnym

zwracając się do delegatów lY konfe­
rencji Stowarzyszenia Osób Niepełno­
sprawnych Litwy.

(Dokończenie na str. 3)

Prezydent Litwy udał się do Kazachstanu ssusiiesafsassiaa&ssfssiseieeaasagia^ssiessssasiss^

Z nadzieją na naftę
Prezydent Yaldas Adamkus w to­

warzystwie licznej delegacji urzęd- 
ników i przedsiębiorców udał się z 
oficjalną wizytą do Kazachstanu w

Do Kazachstanu udała się też liczna 
grupa przedsiębiorców. 45 przedstawi­
cieli przedsiębiorczości reprezentuje 
Litewską Konfederację Przemysłów- ■

celu zawarcia kilku dwustronnych ców. Zrzeszenie Przemysłu Lekkiego,
umów.

Prezydentowi w podróży towarzyszy 
jego żona Ałma Adamkiene. W składzie 
delegacji, która wczoraj rano odleciała 
do stolicy Kazachstanu Astanu, poza pre­
zydentem są: ministrowie gospodarki i 
spraw wewnętrznych Yalentinas Milak- 
nis i Ćeslovas Blażys, przewodnicząca 
grupy parlamentarnej ds. łączności z Ka­
zachstanem posłanka Kazimiera Prun- 
skiene, mer Wilna Rolandas Paksas, szef 
Departamentu Ceł Yalerijonas Yalickas, 
pracownicy Urzędu Prezydenta, mini­
sterstw Spraw Zagranicznych, Komuni­
kacji, Gospodarki, Rolnictwa.

spółki “Achema”, “Audejas”, “Snaige” 
oraz inne.

Podczas wizyty prezydenta ma być 
omówiona sprawa dostarczania ka­
zachskiej ropy dla Litwy, toteż do 
Astanu udali się: członek zarządu kon­
cernu “Maźeikią nafta”, dyrektor ge­
neralny “Williams Lietuva” Randy 
Majors.

W ubiegłym tygodniu poinformowa­
no, że “Maźeikią nafta” z Kazachstanu 
ma otrzymać 4 młn ton ropy rocznie. W 
ubiegłym roku koncern sprowadził z Ka­
zachstanu 600 tys. ton ropy.

Szkolnictwo
w tym roku „mickiewiczówka” Str.

zdominowała inne szkoły Wilna i Wi­
leńszczyzny. Szkoda też, że tak nie­
wielu zakwalifikowało się na studia do 
Polski ze szkól terenowych. Czy jest 
to sygnał dla tych szkół?

Praworządność

6

Służby specjalne nie mogąprowo- Str.
kować osoby do popełnienia przestęp­
stwa. Na tajne podsłuchiwanie roz­
mów telefonicznych, kontrolę kore­
spondencji, tajne rewizje mieszkania 
poti-zebna jest sankcja sądu...

Świat

8

Islamscy rebelianci na Filipinach, Str.
którzy uprowadzili 2l osób z Male­
zji, powiedzieli negocjatorom, że po- 
ti-zebują24 godziny na decyzję w spra­
wie uwolnienia jednej z zakładniczek.

Zwolennicy niepodległości Czeczenii wyrazili oburzenie

Na posiedzeniu Sejmu 
we wtorek wieczorem 
przedstawiciele grupy 
łączności parlamentarnej 
z Czeczenią wystąpili z 
oświadczeniem, wyrażają­
cym oburzenie z powodu 
zachowania się policji wi­
leńskiej podczas incyden­
tu z weteranami wojny 
przed monumentem ku 
czci żołnierzy radzieckich.

Oświadczenie zaadreso­
wane zostało ministrowi 
spraw wewnętrznych Ćeslo- 
vasowi Blaźysowi.

Przed ceremonią z oka­
zji Dnia Zwycięstwa, w któ­
rej uczestniczyli weterani

(BNS) drugiej wojny światowej.

UAB “Klion” Birbyniii 4, Vilnius, tel. 62 85 21, faks. 61 83 85

rDeLPHi AMORTYZATORY
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Pikieta z incydentem
walczący w szeregach Armii 
Czerwonej, siedmiu człon­
ków Wileńskiego Komitetu 
Obrony Niepodległości 
Czeczenii przed Cmenta­
rzem Antokolskim zorgani­
zowało pikietę przeciwko 
działaniom wojska rosyj­
skiego w Czeczenii.

Jak poinformował sekre­
tarz generalny Międzynaro­
dowej Grupy Parlamentarnej 
ds. Czeczenii Algirdas En- 
driukaitis, idący na cmentarz 
rosyjskojęzyczni weterani 
“zaatakowali pogróżkami pi­
kietujących, rozerwali flagę 
Czeczenii i plakat, popycha­
li pikietujące kobiety”.

“Obecni tu policjanci

Romas Savćiuk i Robertas 
Siniawskij stanęli po stronie 
weteranów, zaczęli polityko- 
wać opowiadając się po stro­
nie Rosji, usiłowali wypchać 
pikietujących, po czym się 
ulotnili zamiast bronić słusz­
nego wyrazu opinii pikietu­
jących”, głosi oświadczenie.

Dyżurujący na cmentarzu 
policjanci wyprowadzili pi­
kietujących z tłumu, aby nie 
zostali zaatakowani.

Aby złożyć kwiaty na żoł­
nierskich grobach we wtorek 
rano zebrało się około 3 tys. 
weteranów, walczących po 
stronie Związku Sowieckie­
go i ich krewnych.

(BNS)

Sentencja dnia
Kłamstwo zmuszone jest 

teraz obiegać świat na swo­
ich krótkich nogach i że to 
wytrzymuje, jest niespo­
dzianką w tym stanie rzeczy.

Karl Kraus 4 770799
I
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Kalejdoskop aktualności
Prezydenckie weto

Prezydent Valdas Adamkus nałożył weto na przyjętą przez Sejm 
ustawę o środkach ochrony rynku wewnętrznego i zwrócił ją do po­
wtórnej debaty.

Zdaniem prezydenta, ustawa o środkach protekcji nadaje nie cha­
rakterystyczne dla Rady Konkurencji funkcje, toteż tę ustawę powin­
na wcielić w życie inna upełnomocniona przez rząd instytucja.

Zielna - dniem wypoczynku
Sejm po zgłoszeniu zaaprobował projekt ustawy, zalecający ogło­

szenie katolickiego święta - Zielnej dniem wypoczynku.
Zgłoszony przez posła Arimantasa Raśkinisa projekt ustawy przewi­

duje uzupełnienie ustawy o dniach świątecznych.
Projekt proponuje dzień 15 sierpnia-Zielną (Wniebowzięcie Naj­

świętszej Marii Panny) ogłosić dniem świątecznym (wolnym od pracy).

Do umytego gmachu
Fasada gmachu Sejmu jest czyszczona z 20-ietnich zanieczyszczeń 

atmosferycznych, aby latem zalśniła swym oryginalnym kolorytem.
Jak poinformował kierownik sejmowego wydziału ogólnego Gede- 

minas Aleksonis, postanowiono oczyścić poszarzałe w ciągu ponad 
19 lat mury parlamentu. Cała fasada ma być oczyszczona w ciągu 
półtora miesiąca.

Znów produkuje
Od wczoraj rano Rafineria Możejska znów przystąpiła do pro­

dukcji benzyny i innych produktów ropy. Produkcję wznowiono po 10 
dobach >vymuszonej przerwy, która nastąpiła w ostatnim dniu kwiet­
nia z powodu braku surowca.

Przedstawicielka “Maźeikią nafta” twierdzi, że dostawy ropy za­
kłócone zostały z powodu rosyjskich świąt - kierownictwo spółek naf­
towych od końca kwietnia do minionego wtorku, gdy Rosja święciła 
Dzień Zwycięstwa, miało urlopy, toteż nie zostały podjęte decyzje w 
sprawie dostawy surowca.

Umowa - w poniedziałek.

Nowy projekt przewiduje podwyżki płac posłom

Jednym więcej, innym mniej
Rząd w środę zaaprobował zno­

welizowane projekty ustaw, usta­
lających uposażenia urzędników, 
prokuratorów i sędziów.

Rząd po raz pierwszy projekty 
ustaw zgłosił Sejmowi w lutym, ale 
Sejm zwrócił je do nowelizacji.

W nowej redakcji projektów 
ustaw do ogólnej tabeli włączo­
no uposażenie prezydenta, które 
ma wynosić 12900 Lt i jest o 500 
Lt niższe od dotychczasowego. 
W porównaniu z wcześniejszym 
wariantem ustawy, zwiększono 
uposażenia sędziów sądów dziel­
nicowych. Zgodnie z nowym pro­
jektem powinni otrzymać 3870- 
5030 Lt.

Pozostałym sędziom wynagro­
dzenia mająbyć zmniejszone.

Uwzględniając kategorię sę­
dziów, ich uposażenia zmniejszą się 
na sumę od 500 do 5 tys. Lt. Naj­
więcej zarobi przewodniczący 
Sądu Konstytucyjnego, którego 
wynagrodzenie zmniejszono do 
9460-11180 Lt.

Zmniejszone też będą pobory 
prokuratorów, jednocześnie 
zmniejszając różnice uposażeń 
prokuratorów jednej rangi.

Gabinet ministrów uwzględnił 
również uwagi posłów o tym, że 
projekt ustawy przewiduje dla par­
lamentarzystów za niskie uposa­
żenia. W nowym wariancie posłom

proponuje się płacić 4300 Lt mie­
sięcznie. Przewodniczący Sejmu, 
po zatwierdzeniu tych poprawek, 4K- 
miesięcznie zarobiłby 8600 Lt - 
dotychczas zarabiał 6738.

Premier Andrius Kubilius, ko­
mentując dla dziennikarzy te pro­
jekty ustaw stwierdził, że nowy 
system zmniejsza uposażenia sę­
dziów i prokuratorów, które jego 
zdaniem dotychczas były niepro­
porcjonalnie zwiększone.

Premier spodziewa się, że ta 
ustawa zostanie przyjęta i wejdzie 
w życie do 1 lipca br., niemniej upo­
sażenia posłów i kierownictwa Sej­
mu mająbyć zwiększone dopiero 
od następnej kadencji. (BNS)

Udał się do Strasburga

Ważne
Książęta, lady i... piętnastu majorów

Pokaz pod niebem

“I
Podpisanie umowy spóiki “Lietuvos energija” z rosyjską firmą 

Energia” o eksporcie elektryczności litewskiej dla Białorusi z mi-
nionej środy przeniesione zostało na poniedziałek, gdyż do Wilna nie 
mógł przybyć, zgodnie z zapowiedzią, dyrektor generalny “Energii” 
Siergiej Gorodkow.

Rosyjska firma “Energia” do końca br. weźmie od Litwy 2,2 mld 
kilowatogodzin elektryczności, kompensując w zamian wydatki na na­
bycie paliwa jądrowego dla Ignalińskiej Elektrowni Atomowej.

Referendum za 9 min
Główna Komisja Wyborcza (GKW) zarejestrowała 33-osobową 

grupę inicjatywną ogłoszenia referendum w sprawie zmniejszenia 
liczby członków Sejmu i likwidacji instytucji powiatowej.

Inicjatorzy referendum w ciągu 3 miesięcy powinni zebrać podpisy 
300 tys. obywateli, popierających tę inicjatywę.

Mieszkania dla zesłańców
Rząd postanowił z Funduszu Prywatyzacji przeznaczyć czterem 

samorządom 140 tys. Lt, które zostaną wykorzystane na nabycie 
mieszkań dla powracających na Litwę rodzin więźniów politycznych 
i zesłańców.

Ogółem w roku 2000 z Funduszu Prywatyzacji na program powrotu 
członków rodzin więźniów politycznych i zesłańców oraz ich zaopa­
trzenie zamierza się przeznaczyć 870 tys. Lt.

Pogranicznicy nie przepuścili
Litewscy pogranicznicy w pobliżu granicy z Łotwą we wtorek 

rano z pociągu Sankt Petersburg-Kaliningrad wysadzili dwa rosyj­
skie oddziały wojskowe.

13 wojskowych wysadzono, gdyż nie posiadali zezwoleń służby 
transportowej Ministerstwa Ochrony Kraju Litwy na przejazd tranzy­
towy przez terytorium Litwy, informuje Departament Policji Granicznej.

Wysadzeni byli zdemobilizowanymi żołnierzami rosyjskimi, udają­
cymi się z miejsca służby do domu, do obwodu kaliningradzkiego. Byli 
bezbronni, ale w mundurach wojskowych i zamiast paszportów mieli 
legitymacje wojskowe. Tego samego dnia o godz. 21 min. 25 pociągiem 
Kaliningrad-Sankt Petersburg rosyjscy żołnierze odesłani zostali z po­
wrotem do Rosji.

W Kownie - wolnie!
Kowieńska Komisja Bezpieczeństwa Ruchu postanowiła, aby w 

mieście o 10 km na godzinę zmniejszyć największą dopuszczalną 
prędkość ruchu samochodowego. Największa dopuszczalna prędkość 
w mieście ma być 50 km/godz. Komisja na razie nie zwróciła się do 
Rady Kowieńskiej, ponieważ tę sprawę zamierza rozpatrzyć rząd.

Jak poinformował członek komisji st. inspektor policji drogo­
wej Yytas Lukosevićius, “naukowcy fińscy stwierdzili, że pręd­
kość 60-65 km/godz. dla pieszych jest prawie śmiertelna.

Cło na cukier
Rząd zaaprobował propozycję ponad dwukrotnego zwiększenia 

cła na cukier, importowany na Litwę z państw Unii Europejskiej i 
zlecił Ministerstwu Spraw Zagranicznych niezwłoczne zainicjowa­
nie konsultacji w tej kwestii z Komisją Europejską.

W celu ochrony litewskiego rynku, zaproponowano specyficzną 
część stosowanego na cukier cła preferencyjnego zwiększyć z 200 do
440 USD za tonę. (ELTA, BNS)

dla Rosji
Minister spraw zagranicz­

nych Ałgirdas Saudargas w śro­
dę przed południem udał się do 
Strasburga, gdzie weźmie udział 
w rozpoczynającej się dziś 106 
sesji Gabinetu Ministrów Rady 
Europy (RE).

Wczoraj wieczorem w rezyden­
cji sekretarza generalnego RE Wal­
tera Schwimmera odbyło się nie­
formalne spotkanie uczestniczą­
cych w sesji ministrów spraw za­
granicznych, na którym wymienio­
no poglądy z ministrem spraw za­
granicznych Rosji Igorem Iwano­
wem na temat sytuacji na Północ­
nym Kaukazie.

Ta sesja Gabinetu Ministrów 
RE dla Rosji jest wyjątkowo waż­
na, gdyż ten komitet zamierza pod­
jąć decyzję w sprawie dalszego 
udziału Rosji w RE. Komitet mini­
strów RE jest naczelnym decydu­
jącym organem tej organizacji mię­
dzynarodowej, do którego należą 
ministrowie spraw zagranicznych 
wszystkich państw RE.

Jak poinformował wydział pra­
sowy Ministerstwa Spraw Zagra­
nicznych, porządek dzienny sesji 
Komitetu Ministrów przewiduje 
omówienie wkładu Federacji Ro­
syjskiej w Radę Europy oraz reko­
mendacji Zgromadzenia Parlamen­
tarnego w sprawie sytuacji w Re­
publice Czeczeńskiej.

Wileński fotografik Liudas 
Verbliugevićius dotrzymał słowa. 
Kilka dni temu w Wieży Telewi­
zyjnej otwarto już drugą (pierw­
sza odbyła się 2 lata temu), o wie­
le solidniejszą, wystawę fotogra­
fii o tematyce turystycznej.

Na niej 46 autorów prezentu­
je 635 fotografii, obrazujących 
wszystkie kontynenty. Jest to wy­
stawa międzynarodowa, gdyż 
uczestniczą w niej autorzy z Buł­
garii, Polski i innych krajów. A pro­
pos, Polak z Augustowa otrzymał 
nagrodęjuniora.

Organizatorowi wystawy z

pewnością nie brak pomysłowo- 
ści. Ciekawe są nagrody, tytuły. 
Księciem wystawy został do­
świadczony wileński fotografik 
Romualdas Augunas, a pierwszą 
lady - Ruta Jonuśkiene z Uciany. 
Pierwszym misterem został wilnia­
nin Yilius Jasinevićius. Trzecie 
miejsce przypadłe znanemu foto­
grafikowi i podróżnikowi Yladaso- 
wi Yitkauskasowi. Ponadto 15 au­
torom przyznano stopnie majorów 
wystawy. Wśród nich - wilnianin 
Kazys Śimas, szawelczyk - Rićar- 
das Dailide i in.

Rimantas Śinkunas

Media zaprotestuj ą przeciwko zakazowi rekłamy tytoniu

Trzy minuty ciszy

4-
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(ELTA)
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Litewskie media całkowity za­
kaz reklamy tytoniu uznały za cen­
zurę informacji o legalnej produk­
cji i będą protestowały przeciwko 
tej decyzji władz.

W sobotę o godz. 19 eter trzech 
komercyjnych telewizji kraju -TV 3, 
LNK i BTV swych widzów powita 
trzema minutami ciszy, a w tym cza­
sie zostanie nadany specjalny tekst, 
potępiający zakaz reklamy tytoniu. 
Tę akcję protestu poprą też radio­
stacje, które już od następnego ty­
godnia zaczną nadawanie specjal­
nego audioklipu. Ogłoszenia prote­
stacyjne będą publikowane w pra­
sie litewskiej.

Tymi krokami media zamierzają 
bronić swych dochodów oraz miejsc 
pracy przed wzrastającym uzależnie­
niem od instytucji władzy. Zdaniem 
członków Oddziału Litewskiego

Międzynarodowego Zrzeszenia Re­
klamy, zakaz reklamy tytoniu jest 
bardzo szkodliwy dla społeczeń­
stwa wolnego i demokratycznego 
państwa w ogóle, a przede wszyst­
kim dla mediów, gdyż tylko docho­
dy z reklamy i informacji komercyj­
nej obecnie zapewniają istnienie 
wolnych i pluralistycznych środków 
przekazu. Zdaniem tego zrzeszenia, 
politycy kraju, chcąc jak najszybciej 
sprostać wamnkom przyjęcia do UE, 
zbytnio się pośpieszyli z całkowitym 
zakazem reklamy tytoniu. Zrzesze­
nie uważa, że szybsze wstąpienie 
kraju do UE jest możliwe tylko wte­
dy, gdy wskaźniki gospodarcze i fi­
nansowe Litwy znajdąsięna odpo­
wiednim poziomie, co można osią­
gnąć unikając barier na drodze roz­
woju gospodarczego.

(ELTA)
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Opinie o oszczerczej publikacji profesora Motiejunasa

“Złyje jazyki strasznieje pistoleta”
5 maja bieżącego roku w “Lie- 

tuvos rytas” ukazała się publika­
cja pt. “Chorobę papieża specjali­
ści dobrze znają”. Autor - profe­
sor, doktor habilitowany, infekto- 
log Leontij Motiejunas m.in. pi- 
sze: “Prasa ostatnio doniosła:
ii Wysoki dostojnik kościoła fran­
cuskiego po raz pierwszy otwar­
cie powiedział, iż 79-łetni papież 
cierpi na postępujący paraliż i 
powoli zostaje więźniem swego 
ciała”.

W medycynie choroba ta okre­
ślana jest: po łacinie -“paralysis 
progressiva”, czyli paraliż postę­
pujący”.

Dalej autor próbuje z medycz­
nego punktu widzenia wytłuma­
czyć, na czym polega jej istota, 
sprowadzając do tego, że jest to 
choroba, o “której otwarcie mówić 
nie wypada”. Są tu takie zdania: 
“Dziwne jest, że o tej chorobie zde­
cydował się wypowiedzieć arcy­
biskup Paryża. Biorąc pod uwagę, 
iż tak wysokiej rangi duchowny, 
ma odpowiednie wykształcenie 
oraz to, że do niego dociera nie 
podlegająca publikowaniu infor­
macja, jak też to, że ogłoszona dia­
gnoza choroby, całkowicie odpo­
wiada terminowi medycznemu, 
wahać się z powodu obiekty wno- 
ści informacji, jak gdyby i nie ma 
potrzeby”.

Widocznie opinia ta zdecydo­
wała, że profesor litewski, bardzo 
szczegółowo opowiada czytelniko­
wi , na czym polega istota paraliżu 
postępującego, który, zdaniem 
doktora habilitowanego jest ni­
czym innym, jak chorobą wene­
ryczną. Co prawda, dalej autor pi- 
sze, jak w życiu codziennym (by­
towym) można zarazić się tą cho­
robą.

W tym samym dniu, kiedy uka­
zała się publikacja, przewodniczą­
cy Konferencji Episkopatu Litwy, 
arcybiskup Sigitas Tamkevićius, 
przekazał oświadczenie dla prasy. 
Nadano je w tym samym dniu tak­
że w telewizji. “5 maja bieżącego 
roku codzienne pismo “Litetuvos 
rytas”, w kolumnie opinii, zamie­
ściło artykuł pt. “Chorobę papieża 
specjaliści dobrze znają”. Tekst ten 
ma na celu nie tylko skompromito­
wanie Głowy Kościoła Katolickie­
go, lecz także wysokiego uznane­
go na całym świecie autorytetu 
moralnego, człowieka, który tak 
dużo zdziałał dla pomyślności lu­
dzi całego świata. Obraża uczucia 
nie tylko katolików, lecz wszyst­
kich uczciwych ludzi.

Hańbiący Ojca Świętego ar­
tykuł, który się ukazał w najwięk­
szym dzienniku litewskim, jeszcze 
raz potwierdza, że w naszym kraju 
nie istnieją reguły systemu infor­
mowania społeczeństwa. Społecz­
ność dziennikarzy kraju powinna 
wypowiedzieć swoje zdanie o tego 
rodzaju publikacjach.

Autor rażąco naruszył zasady 
etyki lekarskiej i dlatego społe­
czeństwo powinno usłyszeć zda­
nie Ministerstwa Ochrony Zdro­
wia oraz innych kompetentnych 
instytucji na ten temat” - mówi się 
w oświadczeniu arcybiskupa Tam- 
kevićłusa.

“Kurier Wileński” skontakto­
wał się z autorem, który pracuje w 
firmie “Endemik”. Oto co powie­
dział: “O skomentowanie wypo­
wiedzi francuskiego arcybiskupa, 
z punktu widzenia medycznego, 
poprosiła mię redakcja “Lietuvos 
rytas”. Powiem szczerze, nie od 
razu się zgodziłem, gdyż na tę cho­
robę cierpi nie zwykły człowiek. 

lecz papież. Nie podaję żadnych 
faktów od siebie, tylko na podsta­
wie wiedzy, literatury fachowej, 
encyklopedii medycznej, wytłuma­
czyłem czytelnikowi, jaką chorobą 
jest paraliż postępujący. Zwróco­
no się do mnie, jako do lekarza, 
jako lekarz wytłumaczyłem, a to, 
czy zostało zamieszczone, czy wy­
padało zamieszczać - to kompeten­
cja redakcji. W tłumaczeniu me­
dycznym nie ma żadnej mojej fan­
tazji, tylko lekarskie wyjaśnienie, 
chociaż dla wiernych bardzo ob- 
rażliwe. Zaznaczam raz jeszcze, iż 
na tę chorobę można zachorować 
np. poprzez dotknięcie ręki. Tysią­
ce medyków doskonale o tym wie”.

- Widocznie w ostatnich 
dniach pana telefon jest gorący?

- Pani zadzwoniła pierwsza, nie 
czytałem jeszcze oświadczenia ar­
cybiskupa S.Tamkevićiusa, cho­
ciaż, raz jeszcze zaznaczam, że wy­
tłumaczyłem tylko, na czym pole­
ga istota takiej choroby, pierwsze 
opublikowane źródło było w Pa­
ryżu, stąd się rozeszło na cały 
świat, w tym też dotarło do Litwy”.

Zastępca redaktora “Lłetuvos 
rytas” Henrikas Savickas odże­
gnał się od treści artykułu twier­
dząc, że: “Uważny czytelnik od 
razu dostrzeże, że publikacja pro­
fesora zamieszczona jest w kolum­
nie “Opinie”. Słowo to mówi samo 
za siebie. Jest to całkowicie opinia 
danego naukowca, a nie redakcji. 
Sam profesor zaproponował arty­
kuł naszemu pismu”.

W Ministerstwie Zdrowia na­
sza redakcja uzyskała poniższy 
tekst: “Ministerstwo Ochrony 
■Zdrowia odżegnuje się od myśli 
wypowiedzianych w artykule prof. 
L.Motiejunasa “Chorobę papieża 
specjaliści dobrze znają”. Publika­

cja jest niekompetentna i w żad­
nym razie interpretacja jednego 
człowieka nie może być kojarzona 
ze zdaniem lekarzy (specjalistów) 
Litwy.

Artykułem tym prof. L.Motie- 
junas rażąco naruszył zasady ety­
ki lekarskiej, dezinformuje on całe 
społeczeństwo”.

Przewodniczy komisji etyki 
Związku Dziennikai^zy Litwy Lai- 
monas Tapinas powiedział “Kurie­
rowi”: “Tuż po ukazaniu się arty­
kułu zwołaliśmy naradę, w której 
wzięli udział przedstawiciele Mini­
sterstwa Zdrowia, lekarze, praw­
nicy. Wszyscy doszliśmy do jed­
nego wspólnego wniosku, iż au­
tor jako lekarz rażąco naruszył pra­
wo poufności każdego człowieka 
ujawniając dane o chorobie, co jest 
karalne przez prawo litewskie. To 
tylko jeden aspekt, nie mówię o 
innym, natury etycznej, natury 
prawdziwości. To jest po prostu 
bicie na sensację”.

Jan Mincewicz, magistrant 
teologii papieskiego Wydziału 
Teologicznego, poseł na Sejm RL: 
“Jeszcze ze szkolnych lat, kiedy 
przerabiano również S.Puszkina, 
zapamiętałem jego słowa “Ach, 
złyje jazyki strasznieje pistoleta”. 
Jak ulał pasują one w odniesieniu 
do Ojca Świętego. Pistolet już był. 
Nie poskutkował. Chwycono się 
teraz skuteczniejszej broni - “złyje 
jazyki”.

Nie musimy się temu dziwić. 
Kto naprawdę wierzy w Boga (i w 
diabła), rozumie, że świata nie da 
się wytłumaczyć bez uznania dzia­
łania tych sił. Diabeł rozwiesza re­
klamę obuwia z ... różańcem za­
miast sznurka do butów. Diabeł w 
telewizji propaguje seks i przemoc, 
antykoncepcję i eutanazję. Diabeł 

z trybuny sejmowej pieni się żąda­
jąc wyrzucenia lekcji religii ze 
szkół. Diabeł wynajduje coraz bar­
dziej perfidne metody swojej dzia­
łalności. A prawa autorskie chęt­
nie przekazuje swoim zwolennikom 
- tym, podpisującym się pod arty­
kułami.

Dzieje się to zwłaszcza teraz, 
gdy Litwa podpisała konkordat ze 
Stolicą Apostolską, a cały świat 
szykuje się do uczczenia 80 rocz­
nicy urodzin Ojca Świętego, któ­
rego pontyfikat złotymi zgłoskami 
zostanie wpisany do historii Ko­
ścioła i świata.

Składając najserdeczniejsze 
życzenia Ojcu Świętemu z okazji 
Jubileuszu dziękujemy Bogu za 
wspaniały dar, jakiego Bóg udzie­
lił światu w postaci Ojca napraw­
dę Świętego”.

Elena Marcinkevićiene, wil- 
nianka: “Mimo że przeszło tyle lat 
od wizyty na Litwie Ojca Święte­
go, ciągle widzę moment, kiedy 
tuż po opuszczeniu samolotu pa­
pież ukląkł i ucałował litewską zie­
mię. Zresztą słowo Litwa ma dla 
niego zawsze magiczną moc, tak 
jak - Polska. Znajdują się jednak u 
nas ludzie, którzy próbują go 
oczerniać. Zresztą, słowo oczernia­
nie jest w tym wypadku zbyt ła­
godne. Chciałabym wiedzieć, jak­
by się czuł autor publikacji, gdy­
by na niego wypisywano takie 
brednie”.

Ostatnio Ministerstwo Zdro­
wia Litwy wydało rozporządze­
nie o poufności diagnozy lekar­
skiej chorego, która nie może być 
ujawniana publicznie. Broni też 
tego prawo.

Helena Gladkowska

Człowieku - pomóż sobie sam
(Dokończenie ze str. 1)

Na konferencję, która rozpoczę­
ła się wczoraj w Centrum Naucza­
nia spółki “Telekomas” (starostwo 
niemenczyńskie), przybyło 119 de­
legatów z całej Litwy. Przewodni­
czący, zwracając się do zebranych, 
zaznaczył, że gospodarka kraju obec­
nie boryka się z różnymi problema­
mi , które, niestety, dotykają także 
ludzi niepełnosprawnych.

- Wiem, że bolesnym dla was 
tematem są ulgi, szczególnie trans­
portowe. Ponieważ spółki transpor­
towe i samorządy są przeciwne ta­
kim ulgom, planujemy podnieść 
wasze renty - oznajmił Landsber- 
gis i dodał, że w tak pięknym dniu 
nie chce rozmawiać o rzeczach 
smutnych, by “nie zepsuć zebra­
nym nastroju”.

Yytautas Landsbergis, mówiąc 
o ludziach niepełnosprawnych, 
podkreślił, że mogliby oni nauczyć 
niejednego z nas siły ducha, opty­
mizmu i wiary.

Dużo ciepłych słów pod adre­
sem delegatów powiedzieli tego dnia 
przedstawiciele władz. Przedstawi­
cielka Centrum Nauczania Giełdy 
Pracy z radością poinformowała ze­
branych, że ludzie niepełnosprawni 
“szybko asymilująsię w społeczeń­
stwie, łatwo znajdując pracę, najczę­
ściej w specjalnych spółkach”.

Jedna z delegatek, młoda kobie­

ta, siedząc na wózku inwalidzkim, z 
uśmiechem przysłuchiwała się prze­
mówieniom prelegentów. Po kilku 
minutach, w czasie kolejnej rado­
snej mowy, wyjechała z sali.

- Nie wiem, być może ktoś rze­
czywiście łatwo znajduje pracę. W 
moim przypadku starania o niąprzy- 
pominają błąkanie się po labiryn­
cie. Jestem inwalidką I grupy. Ozna­
cza to, że w papierach mam wpis 
“Nie zdolna do pracy”. Jeśli ktoś 
taki chce pracować, musi przejść 
specjalną komisję lekarską. Wy­
obraźmy sobie, że się poszczęści i 
medycy uznają, że jesteś “zdolny 
do pracy”. Jednak wtedy automa­
tycznie pozbawiają I grupy (i renty 
w wysokości 220 Lt.) i przydzielają 
U grupę (renta wynosi 130 Lt). 
Wpis, że jesteś inwalidą II grupy i 
możesz pracować, nie gwarantuje, 
że obowiązkowo znajdziesz pracę. 
I proszę mi teraz powiedzieć, co jest 
lepsze -1 grupa z 220 litami renty, 
ale brakiem zezwolenia na pracę, 
czy U grupa z 130 litami pensji i ni­
kłą szansą, że się kiedyś tę pracę 
znajdzie? - zwierza się nam Raimi­
da, 25-latka z Tytuvenai (rej. kel- 
meński).

Raimida, chociaż ma I grupę, z 
uśmiechem mówi, że ogółem izecz 
biorąc “życie jest piękne”.

- Mieszkam w małym miastecz­
ku, gdzie wszyscy mnie znają i po-
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Raimida (pierwsza od prawej), chociaż mai grupę, z uśmiechem mówi, że ogółem rzecz biorąc “życie jest piękne'
Fot. Marian Paluszkiewicz
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magają mi, jak mogą. Zabawne, 
pamiętam, w czasie kampanii wy­
borczej do samorządów, pani mer 
obiecała niepełnosprawnym, że w 
rejonie zostaną dla nas przystoso­
wane wejścia do budynków, scho­
dy itp. Czas mija i pani mer jakoś 
nie spełnia swojej obietnicy - mówi 

Raimida. Po chwili podchodzi do 
nas młody człowiek. To narzeczo­
ny Raimidy, przyjechał z niąna kon­
ferencję. Bierze dziewczynę za rękę 
i razem wracajądo sali.

Stowarzyszenie Osób Niepeł­
nosprawnych Litwy zrzesza 42 ty­
siące łudzi niepełnosprawnych. 10 

część - to osoby w wieku do 35 lat.
Zita Yalaityte, przewodnicząca 

SIL, mówiąc o działalności Stowa­
rzyszenia, zaznaczyła: “Walczymy o 
to, by nasze życie nie różniło się od 
życia ludzi zdrowych - inugimy mieć 
takie same możliwości i prawa.” .

Sabina Kozłowska
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* A*'—WILEŃSKI SPOŁECZEŃSTWO "
Wczoraj w Wilnie uroczyście otwarto centrum dla ludzi mających rozstroje psychiczne List otwarty

Promyk światła w “Suiesie” Jeszcze nie późno
Jak zwykłe, podczas takich 

chwil są piękne przemówienia, 
piękne życzenia. Tak też było 
wczoraj w centrum “Śviesa”, 
znajdującym się przy zaułku 
Baltasis (Biały), gdzie licznie 
zebrani pracownicy służb so­
cjalnych, inspektorzy, starosto­
wie, jak też przedstawiciele sa­
morządu wileńskiego, na czele 
z przewodniczącym komitetu 
do spraw socjalnych Wincen­
tym Suchowiejem, otwierali tę 
tak potrzebną, tak oczekiwaną 
przez tych ludzi służbę. Mowa 
jest o centrum dła ludzi cier­
piących na rozstroje psychicz­
ne, którzy odtąd będą mogli tu 
się spotykać, obcować, uczest­
niczyć w zajęciach różnych kó­
łek artystycznych.

“ Jest to bardzo wzruszająca 
chwila. Wzruszająca podwójnie 
- radość z tego, że ta tak potrzeb­
na instytucja powstaje w naszym 
mieście. Po drugie, że są ludzie 
o dużym sercu, którzy zrobili 
wszystko, by takie centrum naro­
dziło się w stolicy Litwy. Należy

“AgroBałt -2000”- to też promocja osiągnięć krajów

Wysepka węgierskiej gościnności...
Z czym przede wszystkim 

kojarzą się nam słoneczne Wę­
gry? Z winem gronowym? Z 
papryką? Z konserwowanym 
zielonym groszkiem i pomido­
rami? Nie tylko.

Wczoraj, podczas konferencji 
prasowej w ramach “AgroBałt - 
2000” Attila Nemeth, kierow­
nik Węgierskiego Centrum Spo­
łecznego Marketingu Rolnicze­
go przy Ministerstwie Rolnictwa 
i Rozwoju Regionów, powie­
dział, że Węgrzy dostarczają 
nam również oleju słoneczniko­
wego, świeżych arbuzów, jabłek 
oraz innych warzyw i owoców, a 
także wyrobów tytoniowych. 
Przede wszystkim firmy Philip 
Morris, które zasadniczo są pro­
dukowane i eksportowane z Wę­
gier.

Niniejszy udział firm węgier­
skich w wystawie w Wilnie, po­
wiedział Nemeth, świadczy o za­
miarze węgierskich producentów, 
aby odbudować współpracę z 
Litwą w granicach sprzed trzech 
lat, kiedy to obrót towarowy ar­
tykułami rolniczymi, eksportowa­
nymi do Litwy wynosił 30 min 
USD, czyli trzykrotnie więcej niż 
z Łotwą i czterokrotnie więcej niż 
z Estonią. Węgrzy zamierzają 
zwiększyć obrót towarowy z Li- 

takie inicjatywy wspierać, rozsze­
rzać, bo, niestety, nie wszyscy 
potrzebujący są objęci pomocą, 
wsparciem, dobrym słowem - 
powiedział “Kurierowi Wileń­
skiemu” przewodniczący komite­
tu Wincenty Suchowiej. - W Wil­
nie na ewidencji mamy 2000 ta­
kich osób. I bardzo często ich ży­
cie ogranicza się czterema ścia­
nami. A tak ważne jest obcowa­
nie z innymi - pomaga to człowie­
kowi łatwiej znieść swą chorobę”.

“1 kwietnia roku ubiegłego w 
stolicy Litwy założona została 
służba wsparcia socjalnego, któ­
ra stawia sobie za cel - pomóc 
ludziom cierpiącym na psychicz­
ne rozstroje w szybszym integro­
waniu się ze społeczeństwem - 
od tego rozpoczęła swe przemó­
wienie dyrektor centrum “Śviesa” 
Ona Eigirdiene. - Cieszy bardzo, 
że w latach 1998 -2000 “Śviesa’ 
założyła w stolicy Litwy 3 ośrodki 
zajęć, a ogółem w naszym kraju 
mamy ich 29. Gdyż jak zdołali­
śmy się przekonać (przeprowa­
dziliśmy specjalne badania socjo- 

twą, który w roku ubiegłym wy­
nosił już tylko 250 tys. USD.

Na konferencji prasowej 
przedstawiciele węgierskich firm, 
uczestniczących w “AgroBałt” , 
zapoznali dziennikarzy ze swąpro- 
dukcją i możliwościami eksportu. 
Zaprosili też na swoje stoiska - 
“wysepkę węgierskiej gościnności 
z tysiącletnią tradycją”.

Oferta węgierskich firm jest 
różnorodna i bogata. Prócz trady­
cyjnych, ciepłolubnych płodów 
rolnych i przetworów z nich, jak 
wina musujące, deserowe, oferu­
ją oni nasiona zbóż, mąkę spo-, 
żywczą, zboża paszowe, w tym 
kukurydzę, groch oraz inne upra­
wy pastewne. Oferują też bogaty 
asortyment wyrobów masarskich, 
a przede wszystkim kiełbas sala­
mi, szynek, które “mają szansę 
wkroczyć na rynek litewski”.

Liderzy w produkcji wyro­
bów biszkoptowych, produkowa­
nych we wspólnym węgiersko - 
portugalskim zakładzie cukierni­
czym, swą produkcję mogą 
sprzedawać tylko w-krajach 
wschodnich. Zastrzega to umowa 
producentów - partnerów. Tech­
nologie hodowli drobiu, koni. 
bydła, królików, przetwórstwa - ma korzystny rynek zbytu w są- 
warzyw również można sprowa- , siednich państwach.
dzać z Węgier. Danuta Danowska

logiczne), najbardziej bolącym 
problemem dla ludzi jest problem 
zajęcia. Ludzie ci są odizolowani 
od społeczeństwa. Dlatego też tu, 
w naszym domu przy zaułku Bal- 
tasis, będą mogli nie tylko zajmo­
wać się w kółkach artystycznych, 
sportowych, uzyskać fachową 
poradę. Czekamy tu każdego, kto 
zechce się tylko do nas zwrócić. 
Przy okazji podajemy numer te­
lefonu 222172, gdzie można uzy­
skać telefoniczną poradę. Korzy­
stając z okazji, chciałabym po­
dziękować wszystkim, kto pizy- 
czynił się do narodzenia takiej 
placówki, a w pierwszą kolej fir­
mie farmacji Janssen-Cilag, któ­
ra wyremontowała pomieszcze­
nie.”

Podczas otwarcia były nie tyl­
ko piękne słowa, były też konkre­
ty, że jak się chce, to można zro­
bić bardzo dużo, nie zawsze osła­
niając się brakiem pieniędzy. Bo 
są firmy, są ludzie wrażliwi na 
ludzką chorobę, należy tylko 
umieć i chcieć do nich zapukać.

Helena Gladkowska
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Na pytanie “Kuriera”, co Wę­
gry chcą importować z Litwy, Atti­
la Nemeth powiedział, że współpra­
ca ma się rozwijać dwustronnie i 
węgierska strona chętnie może 
sprowadzać przetwory mleczar­
skie, przede wszystkim twarde sery 
jak też ryby słodkowodne.

Co się tyczy wznoszenia 
wspólnych litewsko - węgierskich 
zakładów, gość powiedział, że 
inwestycje do budowy przedsię­
biorstw są czynione w pobliżu 
granic z sąsiednimi krajami,, w 
których mieszka wielu Węgrów. 
Jak np. w Tisasentmarton w po­
bliżu granicy z Ukrainą i Rumu­
nią. Dzięki dogodnemu położe­
niu geograficznemu, powstały tam 
zakład produkcji serów i nabiału.

Sytuacja, jaka zaistniała 
przed Zjazdem Związku Polaków 
na Litwie budzi niepokój w spo­
łeczeństwie polskim. Obawiamy 
się, że może ona doprowadzić do 
rozłamu w największej polskiej 
organizacji społecznej, a nawet 
grozi unicestwieniem jej kilku­
nastoletniego dorobku.

Zwracamy się z apelem do li­
derów Związku Polaków na Litwie 
o rozpoczęcie dialogu przy oki-ą- 
głym stole w celu naprawienia sy­
tuacji w polskiej organizacji spo­
łecznej. Uważamy, że jeszcze nie 
jest za późno, aby znaleźć wspólny 
mianownik, któiym powinny być, 
przede wszystkim, dobro i autory­
tet wspólnoty polskiej.

Nawołujemy osoby, roznieca­
jące konflikt w Związku Polaków 
na Litwie, do opamiętania się i 
podjęcia odpowiedzialnych decy­
zji, które nie tylko zaważą na lo­
sie organizacji społecznej, ale też 
na długie lata będą rzutowały na 
życie całego społeczeństwa pol­
skiego.

Zwracamy się tak do członków 
Związku Polaków na Litwie, jak też 
do wszystkich Polaków, o przemy­
ślenie sytuacji, jaka zaistniała w 
Związku, i podjęcia decyzji osobi­
stych, które by się nie kłóciły z in­
teresem ogólnym. Ostrzegamy, że 
konflikt między kilkoma osobami 
zagraża integralności społecznej li­
tewskich Polaków i zniechęca ich 
do jakiejkolwiek konstruktywnej 
działalności.

Uważamy, że cała odpowie­
dzialność za podział wspólnoty na 
grupy, reprezentujące wyłącznie 
prywatne interesy ich przywódców 
spadnie pizede wszystkim na inspi­
ratorów podziałów, niezależnie od

Kolo Podborza od tygodnia pali się 30 ha torfowiska

Wiclinra zerwała dachy
Słoneczna pogoda wcale 

nie zapowiadała nieszczęścia 
emerytce Weronice Dawido- 
wicz, mieszkance wsi Sabołu- 
ny koło Dzicwicniszck (rejon 
sołecznicki).

Przedwczoraj, w godzinach 
popołudniowych, nagle zerwał 
się wicher i podnosząc chmury 
piasku, przeszedł przez obejście 
Weroniki. Mieszka ona sama, 
bardzo też się przestraszyła, wi­
dząc, co się dzieje na jej podwó­
rzu. Po pół godzinie nastąpił dru­
gi, silniejszy atak wichury i też 
w jej zagrodzie. W szopie były 
otwarte drzwi. Wicher wpadł do 
niej i błyskawicznie zerwał dach. 
Otrząsnąwszy się z przestrachu, 
Weronika zadzwoniła do miesz- 

tego, czy stoi za nimi kilka, czy kil­
kaset osób, które często nie zdają 
sobie sprawy z tego, do czego się 
pizyczyniły.

Związek Polaków na Litwie, 
jako organizacja społeczna, skupia­
jąca wszystkich Polaków, niezależ­
nie od ich orientacji politycznej, 
czy też stanu majątkowego, musi 
właśnie takim pozostać. Powinien 
on spełniać rolę konsolidującą i re­
prezentować interesy wszystkich 
Polaków mieszkających na Litwie.

Apelujemy do wszystkich Po­
laków - nie możemy i nie powinni­
śmy stać na uboczu i biernie obser­
wować, jak siły destrukcyjne dewa­
stują to, co było wspólnie budowa­
ne przez wiele lat. Nie możemy to­
lerować zamiarów pogwałcenia do­
robku tysięcy Polaków, jakim jest 
zgoda i praca ponad podziałami na 
rzecz państwa obywatelskiego. Pań­
stwa, w którym Polacy, jako mniej­
szość narodowa, powinni świecić 
przykładem siły konstruktywnej, a 
nie barbarzyńsko niszczącej 
wszystko wokół siebie, w tym rów­
nież spokój w społeczeństwie litew­
skim.

Apelujemy też do przedstawi­
cieli elit polskiej wspólnoty na Li­
twie i w Polsce, by swym autoryte­
tem piYyczyniły się do odbudowy 
tej zgody, jaka została zdeptana 
pizez ambicje kilku osób, dbających 
wyłącznie o interes prywatny.

Mamy nadzieję, że do czasu, 
zanim odbędzie się Zjazd ZPL, czy 
też Zjazdy, wspólnie uda się nam 
naprawić krzywdę, jaka wyrządzo­
na została wspólnocie polskiej.

Aleksander Popławski, 
przewodniczący podkomitetu ds. 

mniejszości polskiej Nowego 
Związku (socjalliberałowie)
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kających w mieście dzieci. Przy 
pomocy ich i sąsiadów udało się 
naprawić dach. Firma ubezpie­
czeniowa wypłaci jej odszkodo­
wanie.

Rzecz ciekawa, że niemal co 
roku w tych miejscowościach 
występują katastrofal ne zj awiska 
przyrody. W roku ubiegłym, pra­
wie w tym samym czasie hura­
gan zniszczył kilka hektarów za­
siewów, uszkodził dachy.

Na innym krańcu rejonu, koło 
Podborza, na skutek suchej po­
gody zapaliło się 30 ha torfo­
wisk. Pożar trwa blisko tydzień. 
Mimo wszelkich starań i użycia 
odpowiedniego sprzętu dotych­
czas nie zdołano go zlikwidować.

Piotr Rynglewicz

f

. ............  Bohaterowie bajek Ch. Perraulta odżyją na stołecznych scenach

Nalplęknlejsze bajki
Inscenizacje najpiękniejszych 

bajek francuskich dla dzieci li­
tewskich postanowiło zaprezen­
tować Stowarzyszenie Miłośni­
ków Teatru “Inicjatywy teatral­
ne”. W dniach 10 maja -1 czerw­
ca w stolicy odbędzie się festiwal 
teatrów litewskich “Najpiękniej­
sze bajki francuskie”.

Niemal wszystkie przedstawie­
nia festiwalowe powstały według 
bajek ftancuskiego pisarza Charle- 
sa Perraulta. Narodowy Teatr Ope­
ry i Baletu, Kowieński Teatr Mu­

zyczny i teatry lalek, poniewieski 
teatr dla dzieci “Menas”, Rosyjski 
Teatr Dramatyczny Litwy zaprezen- 
tująulubione przez wszystkie dzie­
ci przedstawienia “Śpiąca królew­
na”, “Kopciuszek”, “Czerwony Kap­
turek”, “Kot w butach”. W progra­
mie będzie również balet “Giselle”.

Spektakle zaprezentowane zo­
staną w Narodowym Teatrze Ope­
ry i Baletu, Narodowym Teatrze 
Dramatycznym, Rosyjskim Drama­
tycznym, teatrze “Yaidilos”, Domu 
Kultury i Sportu MSW.

W pierwszym dniu festiwalu 
w Litewskim Muzeum Teatru, 
Muzyki i Filmu otwarta zostanie 
wystawa “Najpiękniejsze bajki 
francuskie na scenach teatrów li­
tewskich”.

W organizacji festiwalu “Naj­
piękniejsze bajki francuskie” dopo­
mogło wileńskie Centrum Kultury 
Francuskiej. Jesienią przyszłego 
roku w stolicy ma się odbyć festi­
wal dramaturgii francuskiej dla 
dzieci i dorosłych.

(ELTA)

wał ojciec Stanisław.

Na majówkę - do Laudy
Czyteiników „Kuriera Wiieńskiego" i sympatyków 

Laudy serdecznie zapraszamy na majówkę, która roz- 
pocznie się Mszą św. w kościele datnowskim w sobotę 
13 maja o godz. 11.00. Nabożeństwo będzie cełebro-

Irena Duchowska
prezes Kiejdańskiego Oddziału ZPL

Za wynagrodzeniem przejmujemy prawa do wykupy­
wanej przez państwo ziemi i zbiorników wodnych w po­
wiecie wileńskim.

Tei. 33-45-76 (w godz. 10.00-17.00 w dniach pracy), 
42-04-92 (wieczorem), 8-290-39818.



Czwartek; 11 maja 2000 r. KURIER
WILSHSKIKULTURA

W XXVn łyskich Spotkaniach Teatralnych uczestniczył Polski Teatr Ludowy ze Lwowa
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‘Moda na Fredrę” nigdy chy-
ba nie przeminie. Zwłaszcza w 
przypadku Lwowa, jego teatru i 
widowni, mających “uszy pełne 
tekstów” genialnego taty kome­
dii polskiej.

Scena Polskiego Teatru Ludo­
wego we Lwowie w latach powo­
jennych, czyli od początków swe­
go istnienia (teatr został założony 
na przełomie 1957/1958) zmierzyła 
się z utworami Fredry sześciokrot­
nie. Były to: “Damy i huzaiy”, “Ślu­
by panieńskie”, “Mąż i żona”, 
“Pierwsza lepsza”, “Zemsta”, 
"Odludki i poeta”. Większość - w 
reżyserii wieloletniego kierownika 
artystycznego tego teatru, profe­
sjonalnego reżysera i aktora, Zbi­
gniewa Chrzanowskiego.

Walery Bortiakow I 
Zbigniew Chrzanowski

Z chwilą, odkąd (czasy “soli­
darnościowe”) Polski Teatr Ludo­
wy we Lwowie został rozwiązany 
a Zbigniew Chrzanowski podda­
ny działaniom represyjnym ówcze­
snych władz sowieckich (za spek­
takl “Wesela” Wyspiańskiego!) 
zmuszony był opuścić rodzinne 
miasto i przenieść się na stały po­
byt do Polski, Teatr Polski we Lwo­
wie spróbował uratować od daw­
na zaprzyjaźniony z tą sceną, zna­
ny lwowski zawodowy scenograf, 
Walery Bortiakow. Legitymował 
się “dobrym życiorysem”: Rosja­
nin, urodzony w Krasnojarsku...

Próby Bortiakowa nie spaliły 
na panewce. Teatr Polski we Lwo­
wie wraz ze swym nowym opieku­
nem poszedł z początku na wymu­
szony kompromis: zrealizował parę 
sztuk “ideologicznie popraw­
nych”, grał je w wersji dwujęzycz­
nej, a nawet trójjęzycznej (po pol­
sku, ukraińsku, rosyjsku), na afi­
szu pozostało: “Teatr”, znikło sło­
wo “Polski”...

Skandal na temat “patriotycz­
nej polskiej lwowskiej sceny” z 
biegiem lat powoli wygasał. Wale­
ry Bortiakow został w tym teatrze 
nie tylko scenografem, ale też - re­
żyserem i aktorem, kierownikiem 
artystycznym. Nie było to łatwe, 
zwłaszcza w odniesieniu do aktor­
stwa, bowiem oprócz nawyków, 
rutyny, musiał jeszcze dobrze pod­
kuć się w języku. Dziś - biegle mówi 
po polsku. W “Zemście” Fredry, 
którą sam wyreżyserował, gra rolę 
Cześnika Raptusiewicza, buduje 
pełny, krwisty “przodka portret 
własny”.

Zbigniew Chrzanowski od 
1983 roku pracującyjako reżyser i 
aktor w teatrach Szczecina, Wro­
cławia, Wałbrzycha, nigdy prak­
tycznie nie rozstał się z ukocha­
nym Lwowem i tamtejszym te­
atrem. W miarę możności - do­
jeżdżał na próby, reżyserował.

Obecnie Zbigniew Chrzanow­
ski mieszka i pracuje w Przemyślu, 
jest wicedyrektorem d/s artystycz­
nych tamtejszego Centrum Kultu­
ralnego. Właściwie, jest “latającym 
Holendrem”, bo co tydzień do­
jeżdża do Lwowa, do teatru - na 
próby...

W “Zemście” prezentowanej 
na Festiwalu w Tychach, zagrał 
wspaniale Rejenta Milczka...

Od pewnego już czasu teatro­
wi towarzyszy dobra passa: go­
ścinne występy zagraniczne (Pol­
ska, Anglia i in.), wysokie nagro-

w wersji lwowskie!

“Damy i huzary” Aleksandra Fredry w wersji lwowskiej, reż. Walery Bortiakow; 
scena ze spektaklu, na pierwszym planie - Walery BortiakowJako Cześnik

Fot. Feliks Sikorski

dy, odznaczenia, wyróżnienia (in- zabawnego Dyndalskiego (Ja- 
dywidualne - otrzymali Walery nusz Tysson).
Bortiakow i Zbigniew Chrzanow­
ski, obecnie - kierownik artystycz­
ny teatru.).

Rejent, Cześnik, 
Podstollna...

Trochę jakby za blado wypa­
dli młodzi: Krystyna Grzegocka 
jako Klara i Jarosław Sosnowski w 
roli Wacława. Swe amanckie zada­
nia mogli potraktować bardziej żar-, 
tobliwie....

Przedstawienie zagrane w
Wróćmy jednak do spektaklu pogodnej, zabawnej tonacji zosta- 

Zemsty . Lekkie, pogodne, uro- fo przyjęte z dużą serdecznością.
dziwę przedstawienie. Dzięki 
funkcjonalnej scenografii Walere­
go Bortiakowa, akcja przenosi nas 
od razu na dziedziniec, na którym 
głównym niejako bohaterem sta­
je się Mur Graniczny. Wokół tego 
muru i na jego szczątkach wartko 
toczy się akcja. “Na swoim” (z 
prawej strony sceny) siedzi (czyli 
działa) Cześnik Raptusiewicz 
(Walery Bortiakow), popija po­
lewkę. Cześnik jest dobroduszny, 
jowialny, ale też - łatwo wpadają­
cy w paroksyzm niepohamowane­
go gniewu, czego niebawem sta­
niemy się świadkami. Pojawia się 
Papkin (Ryszard Reiter) - w mun­
durze i z gitarą. Ta gitara jest tu 
ważnym szczegółem: nie angiel­
ska (jak u Fredry), ale zwykła, z 
czasów sowieckich, pomalowana 
na różne kolory, stanowi tu wy­
mowny “papuzi” akcent. Już od 
pierwszego wejścia Papkin jest 
figurą rodem z farsy, gra z zapa­
łem kataryniarza, mówi często i 
gęsto. To człowiek “skądś i do­
kądś wędrujący”, skazany na 
wieczną tułaczkę, na łaskę lub nie­
łaskę możnych tego świata.

ło przyjęte z dużą serdecznością.

Lwów - Wilno, pomosty 
na uczuciach budowane...

Od dziesiątków lat powojen­
nych, kiedy polskiego słowa na 
scenie szukało się niczym igły w 
stogu siana, polskie placówki kul­
turalne na obszarze byłego ZSRR 
potrafiły nawiązać z sobą bliskie, 
przyjacielskie kontakty. Teatr we 
Lwowie i w Wilnie... W Wilnie 
funkcjonowały dwa teatry amator­
skie i zespół “Wilia”, później do­
szła “Wileńszczyzna”... Z rado­
ścią, euforią witało się występy 
Polskiego Teatru Ludowego ze 
Lwowa w naszym mieście. Para­
doksalne, ale w tamtych czasach 
były one częstsze.

Rozmowę z kierownikiem ar­
tystycznym lwowskiej sceny pol­
skiej, Zbigniewem Chrzanowskim 
rozpoczynam od Wilna właśnie. 
Zwierzył mi się, że oto w tych 
dniach otrzymał zaproszenie od 
kierownictwa zespołu “Wilii” - na 
obchody jubileuszu 45-lecia, któ­
re się odbędą w końcu maja br. 
“Szkoda, że nie będę mógł przyje-Z prawej strony sceny, “na

swoich włościach” gospodaruje chać, bo w tym terminie mam aku- 
Rejent Milczek. Świetna rola Zbi- rat inne plany. No... ale na pewno
gniewa Chrzanowskiego. Jego 
Rejent jest wielowymiarowy, wie­
lopłaszczyznowy, inteligentny.

ktoś z naszego teatru do was przy- 
jedzie. Natomiast kwestia naszych 
występów w Wilnie od dłuższego

przewrotny. Jest znakomitym już czasu pozostaje zawieszona w
kontrpartnerem dla Cześnika i w 
szczególności dla Papkina.

Dynamicznie, arcykomicznie 
wypada “wojna o Mur Granicz­
ny”. Zaciekli adwersarze “walczą” 
usadowieni okrakiem na karkach

próżni. Kto nas zaprosi? Wszak to 
-i koszta, no i ...te wizy...”- mówi. 

Najświeższa realizacja Zbi­
gniewa Chrzanowskiego w Pol­
skim Teatrze Ludowym we Lwo­
wie to szkic teatralny pt. “Słowac-

Murarzy. Cześnik Raptusiewicz ki”. Na jego program składają się
wojuje “dzielnie”, w zacietrzewie­
niu na oślep tnie szablą na lewo i

fragmenty “Kordiana”, “Ballady­
ny” oraz wiersze liryczne Cypria-

prawo. “Zagłobowaty” Rejent na Kamila Norwida (“Czarne kwia-
Milczek, przezornie chowając się ty”) i utwory Fryderyka Chopina.
za plecami Murarzy, dziarsko wy- Oprawa plastyczna - Walerego
daje rozkazy, wykrzykuje znamien­
ne “Nic się nie bój! Niechaj bije!” 

Znakomicie są też rozwiąza­

Bortiakowa. Najbliższe plany twór­
cze? Może “Odprawa posłów grec­
kich” Jana Kochanowskiego...

ne sceny z “otruciem Papkina”, a Namawia go do tego Walery Bor-
później z jego “pogrzebem”, z 
układaniem listu do Wacława 
przez Cześnika razem z Dyndal- 
skim. Wreszcie - wspaniały finał!

Z ról drugoplanowych wy­
różnić szczególnie należy szykow­
ną, powabnąPodstolinę w wyko­
naniu Jolanty Martynowicz i prze-

tiakow, któremu już “piękna sce­
nografia chodzi po głowie”...

Szkoda, że nie będziemy mo­
gli w Wilnie tego obejrzeć...

Alwida Rolska

Tychy-Wilno

Ankieta z nagrodami!
Każdy, kto odpowie na pytania poniższej ankiety i wyśle odpo­

wiedzi pod wskazany adres, ma szansę na wylosowanie atrakcyj­
nych nagród. Nagrodami są: zestawy kosmetyków, książki oraz 
prenumerata wybranego przez siebie pisma polskiego wychodzące­
go na Litwie (nie dotyczy to prenumeratorów zagranicznych). Jeśli 
ktoś chce wygrać prenumeratę, prosimy o zaznaczenie, jakie pismo 
chcą państwo zaprenumerować.................................................................

Ankieta dla czytelników prasy polskiej na Litwie
1. Jakie czasopisma, gazety polskie wychodzące na Litwie Pan 

(Pani) czyta? a) „Kurier Wileński”; b) „Nasza Gazeta”; c),.Magazyn 
Wileński”; d) „Przyjaźń”.

2. Jak często czyta Pan (Pani) prasę polską wychodzącą na Li­
twie?

a) codziennie; b) co drugi dzień; c) raz w tygodniu; d) sporadycz­
nie (od czasu do czasu).

3. Czy Pan (Pani) może stwierdzić, że: a) ostatnio coraz rzadziej 
sięgam po prasę polską wychodzącą na Litwie; b) ostatnio coraz 
częściej sięgam po prasę polską wychodzącą na Litwie; c) nie potra­
fię odpowiedzieć na to pytanie.

4. Najbardziej interesuje mnie (na to pytanie można zaznaczyć 
więcej niż jedną odpowiedź): a) polityka; b) kultura; c) oświata; d) 
gospodarka (handel, produkcja, rolnictwo); e) tematyka społeczna; 
Q informacje kryminalne; g) sport; k) zdrowie; 1) historia; m) tematyka 
rodzinna; n) rozrywki (krzyżówki, testy, dowcipy); o) program telewi­
zji; p) inne tematy..........................................................................................

5. Czy prasa polska zapewnia Panu (Pani) niezbędną ilość i jakość 
informacji? a) nie (muszę sięgać po prasę litewską i inne źródła infor­
macji); b) tak (informacja dostarczana przez polskie gazety jest wy­
czerpująca i nie muszę sięgać po dodatkowe źródła; c) inne uwagi..

6. Czy informacja dostarczana przez gazety polskie jest Pana (Pani) 
zdaniem wystarczająco „świeża”? a) tak; b) nie; c) nie mam zdania.

7. Na jakie tematy najbardziej brakuje Panu (Pani) informacji w 
polskich gazetach wychodzących na Litwie (można zaznaczyć więcej 
niż jedną odpowiedź)?: a) polityka; b) kultura; c) oświata; d) gospo­
darka (handel, produkcja, rolnictwo); e) tematyka społeczna; f) infor­
macje kryminalne; g) sport; k) zdrowie; 1) historia; m) inne tematy...

8. Jak Pan (Pani) ocenia szatę graficzną gazet polskich wychodzą­
cych na Litwie?

Tytuł pisma dobra średnia zła nie mam zdania

W.Kurier Wileński”

.Nasza Gazeta”

.Magazyn Wileński'i”
i”„Przyjaźń'

9. Czy korzysta Pan (Pani) z ofert reklamowych drukowanych w 
polskich gazetach? a) tak; b) nie;

ło. JoKie rubryki w gazecie, którą Pan (Pani) czyta najczęściej, są 
Pana (Pani) zdaniem najciekawsze? (prosimy o wymienienie maksi­
mum trzech).....................................................................................................

11. Co zniechęca Pana (Panią) do czytania niektórych gazet? (Pro­
simy podkreślić wybraną odpowiedź, a poniżej wpisać tytuł gazety).

a) brak obiektywności w niektórych artykułach drukowanych w 
tych gazetach; tendencyjność wypowiedzi; b) niski ogólny poziom 
tych gazet; c) błędy językowe; zły styl; d) niekompetentne, niekom­
pletne informacje; e) mała ilość lub brak artykułów na aktualne tema­
ty; przestarzałe informacje; f) inne powody (prosimy wskazać jakie).

12. Prosimy o wymienienie nazwisk znanych wam dziennikarzy 
pracujących w mediach polskich na Litwie.............................................

13. Prosimy o podanie niektórych informacji o sobie. Będą one 
wykorzystywane wyłącznie do celów powyższej ankiety:

Wiek: a) poniżej 20 lat; b) 21 -30 lat; c) 31 -40 lat; d) 41 -50 lat; e) 51 - 
60 lat; f) powyżej 60 lat.

Wykształcenie: a) podstawowe; b) średnie; c) wyższe.
Miejsce zamieszkania: a) wieś; b) małe miasto; c) Wilno.
Płeć: a) kobieta; b) mężczyzna.

Odpowiedzi na pytania ankiety prosimy przesyłać do 30 maja na 
adres: Yiłnius 2056. a. d. 1332.
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Rodzina • Oświata • Wychowanie [fn?|
Dodatek do „Kuriera Wileńskiego”

Pierwszacy - jak biała karta papieru

70

w polemice - głos ucznia

Matura z polskiego - obowiązkowa, czy nie?
Czytając „Kurier Wileń­

ski” spotkałam się z artykułem 
W. Chorościna, w którym za­
prasza on do dyskusji w pra­
sie na temat obowiązkowego 
egzaminu maturalnego z jęz. 
polskiego. Mimo, że temat ten 
póruszany był już wcześniej, 
chciałabym wyrazić również 
swoje zdanie.

Chociaż nie jestem zaciętą 
patriotką, rozporządzenie na te­
mat nieobowiązkowego składa­
nia egzaminu z języka ojczyste­
go wywołuje moje zgorszenie. 
Czym przykrywają się władze 
oświatowe? Niechęcią obciąża­
nia ucznia polskiego dodatko­
wym egzaminem! Bzdura. Jest to 
jeden z kroków do wynarodo­
wienia mniejszości narodowych 
na Litwie. Jest to też jednoznacz­
ne ignorowanie i całkowite nie­
liczenie się z obywatelami. Prze­
cież złożono 25 tys. podpisów.

opowiadających się za egzami­
nem obowiązkowym.

Kolejnym argumentem prze­
ciw wyeliminowaniu egzaminu z 
obowiązkowych jest, to, że świa­
domość ucznia, iż nie będzie mu- 
siał wykazać się dokładną wiedzą 
z jęz. ojczystego powoduje 
zmniejszenie się zainteresowa­
nia tym przedmiotem. Świado­
mość taka nie sprzyja systema­
tycznej pracy w ciągu lat nauki, 
a co za tym idzie - spada prestiż 
przedmiotu. Z kolei może to 
wpływać na postanowienie ro­
dziców, aby dziecko oddać do li­
tewskiej szkoły.

Pozwolę sobie na małą dygre­
sję nad kulturą wewnętrzną Pola­
ka. Nikt chyba mi nie zaprzeczy, 
że w dzisiejszych realiach, w do­
bie telewizji i komputera, mło­
dzież rzadko sięga po książkę. A 
przyznajmy, że ulokowanie egza­
minu z jęz. polskiego w randze

drugorzędnej, nieodwołalnie spo­
woduje odrzucenie polskiej 
książki. Ileż młodzież ta utraci! 
Jakim uszczerbkiem duchowym 
to będzie! Spuścizna polskich 
twórców zarówno doby najstar­
szej, jak i współczesnej jest tak 
bogata, barwna i zachwycająca.

Powróćmy jednak do faktów. 
Wiemy, że na Litwie mieszka 18 
proc, mniejszości narodowych. 
Wyróżnijmy jedną grupę - Pola-

Nasza - najlepsza

Rodzinne zdjęcie z nauczycielką

Zbliża się koniec roku
ków. Przecież nie są oni emi- szkolnego 1999/2000. Nasze
grantami, mieszkali tu od lat. 
Polacy przez ok. 10 lat byli za­
grożeniem dla tożsamości naro­
dowej Litwinów. A Litwini po­
stanowili bronić się przed tym, 
zaczynając od reformy edukacyj­
nej. Jest to pośrednia droga do 
lituanizacji Polaków.

Małgorzata Mozyro
uczennica kl. 11B Szkoły 

Średniej im. Szymona 
Konarskiego

święceniem, cierpliwością

Regulamin
eliminacji IX Światowego 

Festiwalu Poezji 
Marii Konopnickiej na Litwie

Stowarzyszenie Nauczycieli „Macierz Szkolna” ogłasza kon­
kurs poezji M. Konopnickiej, który się odbędzie w dniu 13 
czerwca 2000 roku.

Konkurs zostanie przeprowadzony w kategoriach recyta­
cji i poezji śpiewanej w 2 grupach: dzieci (do łat 15), młodzież 
(powyżej lat 15). Oceniane będą wyłącznie występy amatorów. 
Należy przygotować dwa wiersze Marii Konopnickiej, których 
łączna prezentacja nie powinna przekroczyć 10 minut. Jury nie 
będzie oceniało laureatów I miejsca z dwóch poprzednich lat.

Zgłoszenia uczestników, zwycięzców etapu szkolnego (mak­
symalnie 2 osoby w każdej kategorii wiekowej) należy złożyć 
wraz z protokołem do siedziby „Macierzy Szkolnej” do 31 maja 
br. Informacja pod nr tel.: 60 01 43, 60 01 84.

Organizatorzy

Uwaga!
Kursy letnie dla nauczycieli

Stowarzyszenie Nauczycieli „Macierz Szkolna” 
uprzejmie informuje o możliwości uczestnictwa 
w letnich kursach doskonalących dla nauczycieli:

3-15 lipiec - Bydgoszcz - 20 osób
Kurs dla nauczycieli klas początkowych pt. „Kształce­

nie integralne w edukacji wczesnoszkolnej”. Przyjmowa­
ni są nauczyciele młodzi, pragnący doskonalić swoje kwa­
lifikacje zawodowe. Tematyka kursu obejmuje szerokie 
zagadnienia nauczania i wychowania integralnego w kla­
sach młodszych, Jak również zapoznaje z pedagogiką Ce­
lestyna Freinneta, Marii Montesor, Rudolfa Steinera.

24.07 - 05.08 - Łódź - 40 osób
Kurs dla nauczycieli matematyki, biologii, chemii i fizy­

ki. Kurs poprowadzą między innymi wykładowcy wcho­
dzący w skład komisji rekrutacyjnych na studia do Polski, 
posiadający rozeznanie tematów, które sprawiają najwięk­
sze trudności dla abiturientów szkół polskich na Litwie.

Zgłoszenia są przyjmowane do 22 maja br. w siedzibie 
„Macierzy Szkolnej”. Informacja pod nr tel.: 60 01 43, 
60 01 84

Stowarzyszenie „Macierz Szkolna”

Jutro - ostatni 
dzwonek

Tradycyj ny ostatni dzwonek w 
szkołach wileńskich odbędzie się 
jutro. Z okazji zakończenia roku 
szkolnego w niektórych świąty­
niach miasta odbędą się msze 
święte w intencji maturzystów.

Ża pomyślność abiturientów 
gimnagum im. A. Mickiewicza będą 
się modlili w Kaplicy Ostrobram­
skiej o godz. 10.00 rano. Maturzy­
ści szkoły Średniej im. Szymona 
Konarskiego, 12 maja po ostatnim 
dzwonku, który odbędzie się o go­
dzinie 12.00, wezmą udziałwe mszy, 
św. w kaplicy Jana Boska. Początek 
nabożeństwa o godz. 14.30. Mszę 
będzie celebrował ks. Jacek Paszen- 
da. Po mszy maturzystom zostaną 
wręczone świadectwa o wysłucha­
niu kursu religii. W uroczystości bę­
dzie uczestniczył ksiądz Jacek i sio­
stra Janina Brzozowa. O godz. 17.00, 
w Domu Zakonnym skromne przy­
jęcie przy herbatce dla maturzystów 
i gości uroczystości.

Poszczególne szkoły uzgadnia­
ją jeszcze dzień i godziny mszy św. 
w intencji maturzystów.

Uczyć się języków obcych

Propozycja “Wiedzy”
“Wiedza” (“Żinija”) już dru­

gie dziesięciolecie pracuje w sfe­
rze nieformalnej oświaty. Wie­
lu młodych wilnian różnego 
wieku i dorosłych uczęszcza na 
kursy języków obcych i języka 
urzędowego, seminaria, odczyty 
i cykle wykładów, uczestniczy w 
działalności różnych klubów.

Przez całe lato - intensywne 
kursy języków obcych z ciekawym 
programem i wyżywieniem!

Uczniów wszystkich klas zapra­
szamy do nauki języków: włoskie­
go, hiszpańskiego, portugalskiego.

pociechy, uczęszczające do kla­
sy la szkoły im. J. 1. Kraszew­
skiego w Nowej Wilejce pod 
troskliwą opieką swej wycho­
wawczyni Heleny Dubinowicz z 
pozytywnymi ocenami kończą 
pierwszy rok swej nauki. Zda- 
jemy sobie sprawę, że najtrud­
niejszą klasą jest pierwsza. 
Dzieci niczym biała karta, na 
której z wielką rozwagą trzeba 
przystąpić do rozpoczęcia jej 
zapisywania. Pani Helena Du­
binowicz, jako nauczycielka 
najmłodszych sprostała temu 
zadaniu. Wysiłkiem, pracą, po-

udowodniła wielką miłość do 
naszych dzieci. My, rodzice.
jesteśmy bezgranicznie
wdzięczni jej za to. Pragniemy, 
by i nadal była naszym malu­
chom drugą matką.

Pani Heleno! Dużo szczę­
ścia w życiu osobistym! Po­
myślności i zdrowia w pracy z 
naszymi dziećmi! Niech nigdy 
nie gaśnie miłość w Pani sercu 
otwartym na oścież dla naszych 
maluchów. Życzymy tego my - 
rodzice uczniów kl. la Szk. Śr. 
im. J. I. Kraszewskiego.

Rodzice uczniów kl. la
(18 podpisów)

4fe-

Zakwalifikowani na studia w Polsce

angielskiego, niemieckiego,
szwedzkiego, duńskiego, fińskiego, 
norweskiego, polskiego, chińskie­
go, łotewskiego, rosyjskiego i in.

Dokładnej informacji udzieli­
my Państwu pod poniższym adre­
sem: ul. Vilniaus 22, 11 piętro, 
gab. 6, tel. 62 80 21, 61 06 31.

Zdominowała „micRiewiczówka”
w sobotę i niedzielę w Wileńskiej Szkole Średniej im. Syro­

komli odbywały się egzaminy do wyższych uczelni w Polsce. Zgło­
siło się ponad 170 kandydatów ze szkół wileńskich i rejonów Wi- 
leńszczyzny. Na studia zakwalifikowano 29 osób. Członkami Komi­
sji Egzaminacyjnej byli profesorowie różnych uczelni w Polsce. Są 
to: dr Romuald Cudak, przewodniczący; dr Zofia Jóźwiak, czło­
nek; dr Hanna Krupińska-Łyp, członek; dr Kazimierz Wańkowicz, 
członek.

Jak poinfonnował redakcję Konsulat Generalny RP na Litwie, wstęp­
nie zakwalifikowano na studia do Polski niżej wymienione osoby:

1. Irina Babić Szk. Śr. im. J.I. Kraszewskiego, ekonomia
2. Iwona Maszkiewicz Gimnazjum im. A. Mickiewicza, ekonomia
3. Renata Stefanowicz Gimnazjum im. A. Mickiewicza, ekonomia
4. Wojciech Pietkiewicz Gimnazjum im. A. Mickiewicza, ekonomia
5. Franciszek Werkowski Szk. Śr. im. J.I.Kraszewskiego, ekonomia
6. Ernest Ginc Gimnazjum im. A. Mickiewicza, ekonomia
7. Michał Petrowski Szk. Śr. w Kowalczukach, matematyka
8. Agata Koi-wiel Szk. Śr. im. Jana Pawła LI, stomatologia
9. Diana Paszkaniec Szk. Śr. w Solecznikach, stomatologia
10. Regina Szugalska Szk. Śr. w Pogirach, stomatologia
11. Marek Czelanow Szk. Śr. w Lazdynai, stomatologia
12. Tadeusz Bielawski Gimnazjum im. A. Mickiewicza, historia
13. Walerian Rodzewicz Szk. Śr. nr 10 w Wilnie, historia
14. Waleria Korwelis Szk. Śr. w Niemenczynie, historia
15. Agata Meilute Gimnazjum im. A. Mickiewicza, szk. teatralna
16. Gabriele Puotkalyte Gimnazjum im. A. Mickiewicza, prawo
17. Edgar Rogielewicz Gimnazjum im. A. Mickiewicza, prawo
18. Zbigniew Urbanowicz Szk. Śr. im. Wł. Syrokomli, prawo
19. Ilona Awiżeń Szk. Śr. im. Jana Pawła U, j. angielski
20. Agnieszka Czyż Szk. Śr. im. Jana Pawła II, j. angielski
21. Bożena Dainarowicz Szk. Śr. im. J.I. Kraszewskiego, j. angielski
22. Renata Daniszewska Szk. Śr. nr 10 w Wilnie, j. angielski
23. Barbara Gulbicka Szk. Śr. im. Jana Pawła II, j. angielski
24. Bożena Macinkiewicz Szk. Śr. w Czarnym Borze, j. angielski
25. Alicja Żuk Szk. Śr. im. Sz. Konarskiego, j. angielski
26. Regina Pilipavićiute Gimnazjum im. Z. Żemaitisa (w Święcia- 

nach), j. niemiecki
27. Baibara Leszczewska Gimnazjum im. A. Mickiewicza, fil. polska
28. Lucyna Polońska Gimnazjum im. A. Mickiewicza, fil. polska
29. Florentyna Pozdniak Gimnazjum im. A. Mickiewicza, fil. pol­

ska (27, 28, 29 - zwycięzcy olimpiady j. polskiego)
Osoby zakwalifikowane proszone są o złożenie świadectw 

dojrzałości w Konsulacie Generalnym RP w Wilnie niezwłocz­
nie po ich otrzymaniu.

Jak widzimy, w tym roku „mickiewiczówka " zdominowała inne 
szkoły Wiłna i Wiłeńszczyzny. Szkoda też, że tak niewiełu zakwałi- 
fikowało się na studia do Połski ze szkół terenowych. Czy jest to 
sygnał dła tych szkół?
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Wspomnienia wychowanka Szkoły Rolniczej w Łuczaju

Wieś wileńska przebojem do kultury
Tytuł wyraża wysoce ambitne 

cele dawnej Wileńszczyzny. Pocho­
dzi ze strony tytułowej scenariusza 
sztuki ludowej Serafina Osienien- 
ki, absolwenta Państwowej Męskiej 
Szkoły Rolniczej w Łuczaju, zna­
nego działacza Związku Młodzieży 
Wiejskiej Ziemi Wileńskiej.

Scenariusz ten zawierał głęboką 
treść społeczną. Młodzież wiejska z 
upodobaniem grała tę sztukę w 
swych świetlicach a ludność oko­
liczna była zauroczona tym widowi­
skiem.

Właśnie to sprawiło, że nabrałem 
chęci do nauk! w szkole rolniczej.

Aleją lipową...

Państwowa Męska Szkoła Rol­
nicza w Łuczaju, do której zosta­
łem przyjęty w 1938 roku, położona 
była w powiecie postawskim, odle­
gła od mego miejsca zamieszkania 
około 70 km - na północ od Dołhi- 
nowaprzy drodze wiodącej z Duni- 
łowicz do Postaw. Posiadłość jej 
wciśnięta była między dwa jeziora: 
Łuczajskie od północnego zacho­
du i Lisieckie od południowego 
wschodu. Tuż za ogrodem szkol­
nym, nad jeziorem Łuczajskim, znaj­
dowała się w tym czasie wysoka 
murowana baszta zabytkowa z krę­
tym! schodami o ogromnie grubych 
ścianach. Dziś, prawdopodobnie 
nie istniejąca, tak jak nie pozostało 
już nic po wspaniałych zabudowa­
niach szkolnych.

Od gmachu Szkoły prowadziła 
w życiu moim nastąpiły także

Wspomnień o Szkole w Łuczaju głębokie zmiany. Właściciele fol-

Uroczyste otwarcie roku szkolnego w szkole w Łuczaju

piękna aleja lipowa do zabytkowe­
go wspaniałego kościoła parafial­
nego i do urzędów gminy i poczty 
oraz na plac, gdzie mieściło się parę 
sklepów z materiałami gospodar­
czymi i artykułami spożywczymi.

Z monografii Zygmunta Znato- 
wicza, ojca dyrektora szkoły, dowie­
dzieliśmy się, że majątek Łuczaj i 
okolice były własnością książąt 
Ogińskich a ściślej - księcia Tade­
usza Ogińskiego. Wcześniej Łu­
czaj należał do jego kuzynki - kasz­
telanki Elżbiety Puzyny, która prze­
kazała go Tadeuszowi Ogińskiemu 
w 1755 roku. Kasztelanka była oso­
bą bardzo wykształconą. Intereso­
wała się astronomią i stąd pocho­
dziła baszta murowana nad jezio­
rem, która miała służyć do obser­
wacji astronomicznych. W 1766 
roku ufundowała w Łuczaju muro­
wany kościół w stylu późniejszego 
baroku. Autorem projektu kościo­
ła był włoski architekt Carlo Spam- 
pani. Mimo straszliwej dewastacji 
Łuczaja w okresie stalinowskim - 
kościół ocalał!.. A to dzięki temu, 
że służył jako garaż... dla trakto­
rów!.. Gmach Szkoły i pozostałe 
budynki zostały wysadzone w po­
wietrze.

Łuczaj doznał pierwszego na­
jazdu bolszewickiego w 1920 roku. 
Wówczas w gmachu szkolnym 
urządzano również dzikie orgie. W 
sali wykładowej rozpalano na po­
sadzce ognisko. Wypalono ogrom­
ną dziurę w podłodze, którą przed 
uruchomieniem Szkoły załatano.

mam tak dużo, że starczyłoby na całe warku Sosnowszczyzna wyjechali
książki. Ale nastały inne czasy.

Huragan zmiótł nasz trud
Ze łzami w oczach oglądaliśmy 

w 1939 roku jak traktorami na kol­
cach i czołgami Rosjanie miażdżyli 
nasz wieloletni trud!.. Dziś nie po­
zostało tam nic, co świadczyłoby o 
istnieniu tak szacownej instytucji. 
Straszliwy huragan zmiótł wszyst­
ko. Młodzież rozsypała się po świę­
cie a profesorzy i personel pomoc­
niczy znaleźli się w różnych sytu­
acjach. W 1965 roku z ekranu tele- cono mi z poborów 25% na okres 
wizyjnego zobaczyłem kochaną roku!..Przeniosłemsiędoinnejmiej- 
twarz dyrektora Szkoły inż. Stani-
sława Znatowieża, jak gospodaru­
je w dalekiej Libii, już jako emeiyt... 
przy pasiece pszczelej!.. W 1939 no mnie do biura NKWD - na prze- 
roku jako oficer rezerwy został zmo- słuchanie. Zadano mi pytanie: dla-
bilizowany do wojska. • czego w okresie “pańskiej władzy”

Inż. Kazimierz Muraszko przez należałem do organizacj i “Strelec”. 
pewien czas był tolerowany przez
władze sowieckie i nawet pracował 
w wydziale rolnym w Wilejce jako 
agronom, ale wkrótce został aresz­
towany i ślad po nim zaginął. Inż. 
Kazimierza Czechowskiego wraz z 
żoną i dzieckiem wywieziono w głąb 
Rosji. Ten sam los spotkał inż. Bo­
lesława Byszewskiego oraz żonę 
dyrektora Szkoły AnnęZnatowicz. 
Antoni Felicki zdą^ł przed wojną 
wyjechać do Pelplina.

Była to wojna 

w nieznane a ich dobytek został 
natychmiast rozgrabiony. Wkrótce 
zaniemógł mój ojciec i z braku leka­
rzy, mimo naszych starań - nie uda­
ło się go utrzymać przy życiu. Zo­
stałem z matką i siostrą, jako jedy­
ny ich żywiciel. Jako kwalifikowa­
ny rolnik próbowałem podjąć pra­
cę w sowieckim przedsiębiorstwie, 
ale trwało to bardzo krótko. Do­
jeżdżałem do pracy rowerem i pew­
nego dnia sprzęt ten odmówił mi 
posłuszeństwa, w rezultacie spóź­
niłem się na apel... o 5 minut! Potrą- 

scowości, ale w ślad za mną... przy­
słano moją opinię!.. Zostałem bez 
pracy... Po pewnym czasie wezwa-

W sposób bardzo spokojny wyja­
śniłem, że moje postępowanie po­
dyktowane było koniecznością 
skrócenia służby wojskowej o je­
den rok, gdyż miałem na utrzyma­
niu starych i schorowanych rodzi­
ców. Kazano mi stawić się w biurze 
NKWD następnego dnia. No, ale 
tym razem miałem szczęście! O świ­
cie następnego dnia rozpoczęło się 
gwałtowne bombardowanie Miń­
ska... Była to wojna!

Druga okupacja
Przyjście Niemców oceniliśmy 

jako drugą okupację Wileńszczyzny. 
W marcu 1942 roku Niemcy wymor­
dowali całą ludność żydowską w 
naszym miasteczku. Spalono żyw­
cem w trzech olbrzymich stodołach 
za miastem!.; Tylko niewielu ucie- 
kło do lasu i dołączyło się do rosyj­
skich dezerterów. Rozpoczęła się 
rosyjska partyzantka. Wkrótce 
ożywiła się i polska społeczność. 
Zawiązał się pierwszy oddział pod 
nazwą Związek Walki Zbrojnej w 
okolicy Narocza, ale wkrótce został 
zdradziecko napadnięty przez par­
tyzantkę rosyjską! wymordowany. 
Powstał inny oddział jako Armia 
Krajowa, ale już w oparciu o zaso­
by materialne płynące z Wilna. Był 
on znacznie ostrożniejszy od po­
przedniego - nie dał się skusić na 
współpracę z Rosjanami. Do takie­
go oddziału należałem przez cały 
okres okupacji niemieckiej.

Autor wspomnień z okresu studenc­
kiego

Jako żołnierz 4 brygady AK 
“Narocz” w lipcu 1944 roku uczest­
niczyłem w marszu do Ostrej Bra­
my. Po morderczym starciu ze spa­
dochroniarzami niemieckimi koło 
Głębokiego zostaliśmy od tyłu za­
atakowani przez partyzantkę rosyj­
ską i NKWD. Sytuacja nasza była 
beznadziejna. Nie poddałem sięjed- 
nak internowaniu. Szukałem innych 
możliwości wydostania się poza 
obręb ziemi ojczystej. Naprzełomie 
1944/45 roku znalazłem się na tere­
nie województwa lubelskiego. Ale 
takie “przebijanie się” w okresie 
bardzo mroźnej zimy kosztowało 
wiele. Odmroziłem nogi, uszy, a na­
wet ręce. Jednak tutaj znalazłem 
opiekę i współczucie wśród tej nie­
zmiernie gościnnej i patriotycznej 
ludności.

Wykształcenie uzyskane w 
Szkole Rolniczej w Łuczaju pomo­
gło mi w podjęciu dalszej nauki w 
szkole średniej i studiów, które 
ukończyłem w 1954 roku. Tym ra­
zem życie moje potoczyło się nor­
malnie. Otrzymałem stałą pracę w 
oświacie rolniczej. Założyłem rodzi­
nę i wraz z żoną odchowaliśmy i 
wykształciliśmy dwoje dzieci.

I chociaż jestem daleko od 
stron ojczystych, myśli moje i uczu­
cia przepojone głęboką czcią! uwiel­
bieniem, biegną zawsze do Matki 
Bożej co świeci w Ostrej Bramie, 
która wróciła mi zdrowie w dzieciń­
stwie i uchroniła mnie od niechyb­
nej śmierci w czasie wojny.

Józef Tołkanowicz
Olecko
Fot. archiwum autora

Pierwszy łektorat języka polskiego w Rydze

Szerzyć świadomość językową
Janusz Bomanowski, poloni­

sta z Polski przyjechał na Łotwę 
przed 7 laty. Pierwsze 4 lata spę­
dził na Uniwersytecie Pedagogicz­
nym w Dyneburgu (Daugawpils), 
gdzie prowadził lektorat języka 
polskiego.

Od 3 lat przebywa w Rydze. 
Zorganizował tu pierwszy w latach 
powojennych lektorat języka pol­
skiego. Wykłada również ten język 
w polskiej szkole średniej im. Ity 
Kozakiewicz.

Drugi język słowiański

Na Uniwersytecie Ryskim stu­
diują ludzie wielu narodowości. 
Przed trzema laty grupę rusycysty- 
ki przekształcono w grupę slawi­
styki. Do zmian doszło dlatego, że 

część studentów jako drugi język 
słowiański wybrała język polski, 
inni czeski lub serbski. Lektorat 
języka polskiego łączy w sobie 
praktyczną naukęjęzyka: rozumie­
nie, mówienie, pisanie i czytanie 
po polsku. “Dzięki znajomości 
współczesnego języka polskiego 
studenci mają możliwość porów­
nywania go z innymi językami sło­
wiańskimi i to właśnie jest celem 
naszego lektoratu - rozszerzona 
świadomość językowa studentów” 
- określił swoją pracę i jej cel Ja­
nusz Bomanowski.

Jedni nie obcą - inni pragną

Podstawowa grupa studentów 
slawistyki uczy się polskiego trzeci szy lektorat polski od czasów powo-
rok. Obecnie liczy ona 8 osób. Za­

czynało znacznie więcej. Powodem 
tego, że liczba studentów lektoratu 
polskiego zmniejszyła się, nie jest 
bynajmniej ich rezygnacja z nauki 
języka. Przyczyną były różne sy­
tuacje życiowe oraz nieusatysfak- 
cjonowanie wynikami nauki z in­
nych przedmiotów. Na lektorat z 
ję2^ka polskiego uczęszczają też 
grupy studentów 1 i 2 roku slawi­
styki oraz grupy studentów z in­
nych wydziałów: ekonomii, geogra­
fii, biologii, nauk humanistycznych. 
Przeważają w nich studenci łotew­
scy mówiący po łotewsku.

Z przymrużeniem oka

“Oiganizowałem w Rydze pierw- 

jennych. Chodziło mi o to, żeby ta 

pierwsza grupa pociągnęła za sobą 
inne. Byłem dla niej bardziej pobłażli­
wy, niż się należało. Zaczynałem w 
momencie, kiedy nie wszystkie doku­
menty były jeszcze przygotowane i 
podpisane. Trzeba było podejść do 
tego łagodnie, żeby nikogo nie od-
straszyć. Wymagania wobec innych Nikt z Polski nie zadbał, aby kogoś tu 
roczników są wyższe. Ten, kto mnie w przysłać. Nie mógł zostać dłużej, gdyż
przyszłości zastąpi, będzie miał możli­
wość zastosowania swoich warunków 
w pełni” - po wiedział lektor.

Po wysłuchaniu kursu lektorskie- 
go studenci nie otrzymujądyplornów. rok matura, pierwsza po wojnie. Wte- 
Język polski zostaje im wpisany do dy poczuję, że moje zadanie zostało 
indeksów tylko jako jeden z przedmio- spehiione. Wrócę do Polski, żeby przez
tów. W Dynebuigu było inaczej - stu­
denci po czterech latach nauki polskie- i mam już inne plany. ŻaS tylko patrzeć,
go, 10 godzin tygodniowo, otrzymy-
walidyplomyzwpisaniem drugiej ą^e- Janusz Bomanowski.
cjalności - językpolski. Danuta Kamilewicz

Nikt nie zadbał
Gdy lektor języka polskiego opu­

ścił Dyneburg, przez następne 3 lata 
nikt nie prowadził lektoratu polskie­
go. Zostawił tam 44- osobową grupę 
studentów na czterech rocznikach.

jest ustalony limit 4 lat, a więc prze­
niósł się, jak można było najbliżej - do 
Rygi. “W tym roku pomagam szkole, 
uczę polskiego 2 najstarsze klasy. Za 

kilka miesięcy odświe^ć polszczyznę 

jak nasza praca więdnie” - powiedział
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PRAWORZĄDNOŚĆ
Jeden z nieletnich przestępców trzymał ofiarę za nogi, 
. ................ drugi - dusił

Model imitujący działalność przestępczą nie może być stosowany tylko w stosunku
:■!; ■’»Wii“M>ii4«ręaari3e*4>ł do prezydenta

Zabójcy
Wileński Sąd Okręgowy 

ogłosił wyrok na dwóch nielet­
nich, oskarżonych o zabójstwo. 
W ubiegłą sobotę wieczorem 
jeden z nich popełnił drugie z 
kolei przestępstwo, mordując 
w więzieniu na Łukiszkach ko­
legę z celi.

16-letni mieszkaniec rejonu 
wileńskiego Paweł Kulikow ra­
zem z rówieśnikiem z tego same­
go rejonu Oskarasem Banajeva- 
sem zabił w rejonie ignalińskim 
Jurijusa Yalantavićiusa(ur. 1974 r.), 
mieszkańca Didźiasalisu. Jurijus 
mieszkał u konkubiny - Świetla­
ny Muchinej. Świetlana Muchina 
i jej siostra Jelena często skarży­
ły się, że mężczyzna bije je i ich 
dzieci. Dlatego kobiety poprosi­
ły Kulikowa i Banajevasa, aby ci 
“dali szkolę” Valantavićiusowi.

28 listopada 1999 r. nieletni 
przyjechali do Ignaliny. Razem z 
ofiarą i kobietami pili wódkę w 
mieszkaniu Świetlany. W trakcie 
libacji doszło do konfliktu, nie­
letni napadli na Jurijusa i zaczęli 
go bić. Napadnięty wybiegł na 
podwórze i wziął u sąsiada sie­
kierę, jednak nie użył jej i nawet 
oddał. Korzystając z tego Kuli-

kow i Banajevas znowu zaczęli go 
bić.

Ustalono, że Banajevas zadu­
sił Jurijusa. Kulikow w tym cza­
sie kopał ofiarę, czy też przytrzy­
mywał za nogi.

Banajevas skończył 6 klas, 
wcześniej nie był karany. Kulikow 
ma ukończone 8 klas. Na 10 dni 
przed zabójstwem sąd dzielnicowy 
rejonu wileńskiego orzekł mu karę 
pozbawienia wolności z zawiesze­
niem za kradzież i umyślne uszko­
dzenie mienia. Jak informowali­
śmy, w ubiegłą sobotę na Łukisz­
kach razem z kolegą z celi udusił 
15-letniego Giedriusa Navickasa.

Wileński Sąd Okręgowy ska­
zał Oskarasa Banajevasa na 8 lat 
pozbawienia wolności. Po zasto­
sowaniu ustawy o amnestii skaza­
ny będzie przebywał w więzieniu 
6 lat i 6 miesięcy. Paweł Kulikow 
został skazany na 7 lat pozbawie­
nia wolności oraz dodano mu 1 
rok za wcześniej odroczone od­
bywanie kary, orzeczonej przez 
sąd dzielnicowy rejonu wileń­
skiego. Po zastosowaniu ustawy 
o amnestii, Kulikow spędzi w wię­
zieniu 6 lat i 6 miesięcy.

Oprać. Irena Litwin

Podeirzany nie przyznał się
Kowieński sąd dzielnicowy Śmierć kobiety nastąpiła na sku-

zezwolił, aby na miesiąc zatr:
mać mieszkańca Kowna R.
(ur. 1960 r.), podejrzanego o za­
bójstwo sprzedawczyni baru 
Deimante Stasiulevićiene (ur.
1970 r.)

W ubiegłą sobotę, około 
godz. 4 z rana, w nocnym barze- 
sklepie “Maźoji picerija” przy ul. 
Taikos znaleziono zwłoki sprze­
dawczyni. Ekspertyza ustaliła, że

Ściśle tajne
Wzbudzająca dyskusje usta­

wa o działalności operacyjnej 
jest sprzeczna z Konstytucją tyl­
ko w tych punktach, w których 
się mówi o stosowaniu mode­
lu imitującego działalność 
przestępczą wobec prezydenta. 
Szef państwa posiada dodatko­
we gwarancje immunitetu i 
traci je tylko razem ze swymi 
pełnomocnictwami.

Inne ustalenia, przyjętej 22 
maja 1997 r. ustawy, nie narusza­
ją podstaw sprawiedliwości i za­
pisanych w Konstytucji zasad nie-

■ ■■
karnego nie chroni osoby przed 
wtrąceniem się do jego życia pry­
watnego, przed prowokacją i ak­
tywnym naciskiem.

8 października ubiegłego roku 
kolegium Wileńskiego Sądu 
Okręgowego wstrzymało sprawę 
kamą oskarżanej o łapownictwo 
byłej sędzi Egle Miliniene i po­
stanowiło zwrócić się do Sądu 
Konstytucyjnego, aby wyjaśnić, 
czy dowody wobec oskarżonej 
zebrano sposobami, zgodnymi z 
prawem, tzn., czy stosując model 
imitujący działalność przestęp-

tykalności życia prywatnego. Taką czą, nie sprowokowano sędzi do
decyzję przyjął Sąd Konstytucyj­
ny, po rozpatrzeniu zastrzeżeń 
grupy posłów na Sejm RL i 2 wi­
leńskich sądów.

Model imitujący działalność 
przestępcząjest uważany za dzia­
łalność, mającą znamiona prze­
stępstwa, dozwoloną w razie za­
istnienia potrzeby ochrony szcze­
gólnie ważnych interesów społe­
czeństwa. Najczęściej działal­
ność ta jest krytykowana za to, że 
podobny mechanizm ścigania

popełnienia przestępstwa. W spo­
sób analogiczny zebrano dowody 
wobec skazanego za próbę oszu­
stwa na wielką skalę Audriusa 
Butkevićiusa.

Na całym świacie
w walce z korupcją, zorgani­

zowaną przestępczością i innymi 
niebezpiecznymi zjawiskami, 
specjalne formy śledztwa są sto­
sowane na całym świecie. Użycie 
takich form jest usprawiedliwio-

ne i konieczne, ponieważ niektó­
re przestępstwa są niemożliwe do 
wykrycia w sposób zwykły. Taka 
opinia jest zatwierdzona w wielu 
międzynarodowych konwen­
cjach, do których przystąpiła 
również Litwa.

Służby specjalne nie mogą 
prowokować osoby do popełnie­
nia przestępstwa. Przekroczenie 
granic stosowania modelu imitu­
jącego (prowokacja do przestęp­
stwa, inne nadużycia) czyni go 
sprzecznym z prawem. Model 
nie może być stosowany w przy­
padku naruszalności prywatności 
osoby, nie zbiera się również in­
formacji o tej sferze życia czło­
wieka. Na tajne podsłuchiwanie 
rozmów telefonicznych, kontro­
lę korespondencji, tajne rewizje 
miejsca zamieszkania itp. po­
trzebna jest sankcja sądu, gdy w 
“zwykłym” przypadku stosowa­
nia modelu imitującego wystar­
czy zezwolenia prokuratora ge­
neralnego lub jego pełnomocne­
go zastępcy.

(ELTA)

stary dzwon 
nie dzwoni

z kapliczki na najstarszym

Kronika kryminalna
i największym cmentarzu cy- 

tek rany kłutej na plecach. Oprócz wilnym w Pakruojisie znikł 
tego na jej gardle znaleziono 2 miedziany dzwon.
rany cięte. Właściciel baru twier­
dził, że zginęło 700 litów.

Funkcjonariusze policji, na 
podstawie ilości kurzu i pajęczyny

Zatrzymany R. S. nie przyznał ustalili, że złodziej, albo grupa zło-
się do winy. Powiedział, że z “Ma-
żoji picerii” wyszedł około godz.

dziei, “pracowała” na cmentarzu 
przy ul. Taikos przed miesiącem.

3-4, wsiadł do taksówki i pojechał Przestępstwa od razu nie zauważo­
no, ponieważ dzwonu ze starej ka-do domu przy ul. Jerugią. Policja 

zaapelowała do kierowcy taksów­
ki, aby się do niej zgłosił. (ELTA)

———-----—- Japonia

Kolej kontra samobójcy
Jedno z japońskich przed­

siębiorstw kolejowych sięga 
po konwencjonalne środki, 
chcąc powstrzymać ludzi przed 
rzucaniem się pod pociągi.

Przejazdy kolejowe maluje się 
na przyjemny dla oka, błękitny 
kolor, mający ponoć poprawiać 
nastrój i odpędzać czarne myśli. 
Na peronach ustawia się lustra, 
zachęcające, żeby spojrzeć na sie­
bie jeszcze raz i zastanowić się, czy 
warto rzucać się pod pociąg. Spe­
cjalne czujniki wykrywają osoby, 
niebezpiecznie zbliżające się do 
krawędzi peronu i włączają nagra­
ne na taśmę ostrzeżenia.

Zatrudnia się specjalnych 
strażników, których zadaniem jest

wypatrywanie potencjalnych sa­
mobójców. „Nie mamy stupro­
centowej pewności, że te środki

pliczki ostatnio nie używano.
Jak powiedziała starosta Pakruo- 

jisu Janina Dirbanauskiene, wiado­
mość o zbeszczeszczeniu cmenta­
rza mocno zbulwersowała miejsco­
wych mieszkańców. Stara kapliczka 
została zbudowana przez osoby pry­
watne. Planowano ją zrekonstru­
ować, ponieważ ustalono właścicie­
li, mieszkających w Poniewieżu i na
Łotwie. Starosta twierdzi. Że ma na- 

okażą się skuteczne, ale chcemy dzieję, iż przestępcom nie uda się
je wypróbować” - mówi rzecznik sprzedać dzwonu za grosze do sku- 
Kolei Wschodniojapońskich pu metali kolorowych. (ELTA)
Shinji Okada.

W 1998 roku życie odebrało 
sobie prawie 33 tysiące Japończy-

pu metali kolorowych.

W Kłajpedzie zanotowano 
“ kryminalny rekord 

ków - 35 procent więcej niż rok _ 
wcześniej. Koleje mają z samo- straszna noc 
bojcami mnostwo problemów.
Chodzi przede wszystkim o dłu­
gie przerwy w ruchu pociągów, 
narażające na niewygody tysiące 
pasażerów.

Rodziny takich samobójców 
muszą zwykle pokrywać kolejom

(PAP)straty.

W nocy z poniedziałku na wto­
rek kłajpedzka policja zanotowa­
ła niezwykły wzrost przestępczo­
ści. Najczęściej w ciągu doby re­
jestruje się około 26-27 wypad­
ków i przestępstw, w ciągu wspo­
mnianego okresu natomiast - 42.

W tym 3 obrażenia ciała, 23 kra­
dzieże, 3 fakty zniszczenia mienia. 
Do komisariatów i posterunków po­
licji dowieziono 40 osób. 29 zatrzy­
mano, 5 osadzono w areszcie. W 
ciągu tej niespokojnej nocy do kłaj- 
pedzkiego szpitala przywieziono 3 
osoby z ranami nożowymi. Późno 
wieczorem trafił do szpitala 40-let- 
ni Antanas, którego zraniła żona. 
Okc^o godz. 1 na ul. H. Mantasa kil­
ku osobników poraniło 2 mieszkań­
ców Jurborka. 26-letni Yirginijus i 
22-letni Tautrimas leczą się na od­
dziale chirurgicznym. Policja za­
trzymała 2 podejrzanych o to prze­
stępstwo: Andriusa Ogorodnikasa 
(ur. 1979 r.) i Arturasa Jonikasa (ur.

Nauczyciele zostali 
bez pieniędzy

We wtorek, około godz. 13, 
w Kownie napadnięto na zastęp­
cę dyrektora jednej ze szkół 
średnich A. M. (ur. 1961 r.). Dwaj 
przestępcy odebrali mu teczkę, 
zawierającą 57.000 litów, prze­
znaczonych na wypłaty nauczy­
cielskie. Do incydentu doszło, 
gdy A. M. przy bramie wjazdo­
wej do szkoły wysiadł ze swego 
samochodu ford sierra, aby za­
brać z drogi kamień. W tym cza­
sie podbiegli do niego 2 męż­
czyźni, jeden z nich sterroryzo­
wał napadniętego prawdopodob­
nie pistoletem, drugi z samocho­
du zrabował teczkę z pieniędzmi. 
Napastnicy wsiedli do opla asco- 
ny i odjechali. Policja już znala­
zła samochód podobny do tego, 
którym uciekli rabusie.

Bezpański przemyt
Funkcjonariusze strażnicy 

granicznej w Pagegiai we wsi 
Lazdenai (rejon szyłucki) zna­
leźli 1,5 tony cukru, zsypanego 
do papierowych worków, na któ­
rych widniały etykietki, świad­
czące, że towar pochodzi z 
Gniezna. Właściciela słodkiego 
przemytu na razie nie ustalono. 
Jak informuje policja graniczna, 
coraz częściej podobne znalezi­
ska “nie mają” swego właścicie­
la. Szczególnie dotyczy to tere­
nu nad Niemnem, gdzie najczę­
ściej znajdowany jest towar z 
przemytu. 4 maja w pobliżu mo­
stu nad rzeką funkcjonariusze 
znaleźli 2.800 pudełek różnych 
rosyjskich papierosów z bande­
rolami. 7 maja pod mostem zna­
leziono 2 torby, zawierające 689 
pudełek podobnych papierosów. 
W żadnym z przypadków “go­
spodarz” nie zjawił się po towar.
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1978 r.). (ELTA)

Z granicy - do aresztu
Funkcjonariusze służby ope­

racyjnej Departamentu Policji

*/’■ <i i

Granicznej zatrzymali policjan­
ta Raimundasa Balandisa ze 
strażnicy trybońskiej, podejrze­
wanego o pomaganie w nielegal­
nym przekraczaniu granicy. 
Działania Balandisa wykryto 
podczas dochodzenia prowadzo­
nego we wcześniej wszczętej 
sprawie karnej. Ustalono, że w 
końcu ubiegłego roku i w bieżą­
cym, policjant graniczny za wy­
nagrodzenie pomógł ob. Biało­
rusi nielegalnie trafić na Litwę.

28-letniego funkcjonariusza 
na 2 doby osadzono w areszcie 
wileńskiego Głównego Komi­
sariatu Policji. W mieszkaniu 
dokonano rewizji, podczas któ­
rej znaleziono notatki, potwier­
dzające kontakty Balandisa ze 
światem przestępczym oraz inne 
dowody rzeczowe.

Długo poszukiwany
We wtorek rano funkcjona­

riusze granicznęgo posterunku 
kontrolnego w Nidzie zatrzymali 
jadącego z Litwy do Królewca 
obywatela naszego państwa, któ­
ry ukrywał się przed śledztwem 
i był poszukiwany przez policję 
Szawel. 39-letni Yladas Kućin- 
skas ukrywał się od 1994 r. Tego 
roku wobec niego wszczęto 
sprawę karną za nielegalną pro­
dukcję, posiadanie i handel bro­
nią.

W tym roku policja granicz­
na zatrzymała 141 osób, poszu­
kiwanych przez policję. Najwię­
cej, bo 31 osób, zatrzymano na 
granicy z Królewcem , 30 - na 
granicy z Polską.

Przygotowała
Irena Bakunowicz
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Polska
Uwłaszczenie

Na posiedzeniu za dwa tygo­
dnie Sejm zajmie się projektem 
ustawy o zasadach powszechnego 
uwłaszczenia.

Projekt ten przewiduje uwłasz­
czenie bezpośrednie (dot. m.in. 
mieszkań komunalnych, mieszkań 
Skarbu Państwa, ogrodów działko­
wych), w tym również umorzenie 
50 proc, kredytów spółdzielczych 
zaciągniętych do końca maja 1992 
roku. )V myśl projektu, miałby po­
wstać rejestr uczestników uwłasz­
czenia powszechnego. Kolejna 
sprawa to uwłaszczenie pośrednie 
realizowane za pomocą bonów 
uwłaszczeniowych.

Wizyta Dalajlamy
Rzecznik MSZ Paweł Dobro­

wolski powiedział, że Minister­
stwo postrzega Dalajlamę jako 
jednego z największych przywód­
ców religijnych świata.

Dodał, że kontakty Dalajlamy 
w Polsce mają naturę religijną. 
Dobrowolski podkreślił, że nie jest 
to wizyta polityczna, mimo że Da­
lajlama łączy przywództwo ducho­
we z przywództwem politycznym. 
„Mamy świadomość tego, jakie 
były losy Tybetu w ostatnim stu­
leciu, ale to nie zmienia naszego 
postrzegania tej wizyty” - powie­
dział rzecznik MSZ.

Dalajlama, religijny i duchowy 
przywódca Tybetańczyków, przy­
leciał wczesnym popołudnierri w 
środę do Warszawy.

Apel Wałęsy
Wspólną strategię wyborczą, 

porozumienie programowe i od­
stąpienie od „wzajemnej kampa­
nii negatywnej” w wyborach pre­
zydenckich zaproponował Lech 
Wałęsa w liście otwartym do przy­
wódców wywodzących się z „pnia 
„Solidarności”.

Wałęsa proponuje, aby nad 
przestrzeganiem przyjętych ustaleń 
czuwała komisja etyki, złożona z au­
torytetów moralnych i naukowych.

Ksiądz przed sądem
36-letni Marcin W., niedoszły 

ksiądz kościoła Braci Polskich, 
odpowiada przed krakowskim są­
dem za usiłowanie wyłudzenia re­
jestracji swojego kościoła na pod­
stawie sfałszowanych dokumentów.

Doniesienie przeciwko niemu 
złożył do krakowskiej prokuratury 
Departament Wyznań MSWiA, 
gdzie Marcin W. usiłował zarejestro­
wać swój Kościół Braci Polskich 
Arian - Unitarian w RP „Unitaria- 
num Polonorum”. Jak podała pro­
kuratura w akcie oskarżenia, Mar­
cin W. był wielokrotnie karany.

W przypadku uznania winy, 
Marcinowi W. grozi kara pozba­
wienia wolności do trzech lat.

0 Unii
Termin przystąpienia Polski 

do UE w roku 2003 prezydent 
Aleksander Kwaśniewski uważa 
za „cel ambitny i realistyczny”.

Jego zdaniem, po ustabilizowa­
niu wewnętrznej sytuacji w Rosji i 
objęciu przez Putina urzędu pre­
zydenta jest szansa na poprawę 
stosunków z tym krajem.

Prezydent podkreślał, że, aby 
osiągnąć gotowość do integracji 
w tym terminie „zadanie domowe”, 
jakie stoi przed naszym krajem, 
Polska musi wykonać dobrze i w 
terminie.

Porywacze żądają 24 godzin na decyzję w sprawie chorej zakładniczki

Ciąg dalszy dramatu
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Porywacze podzielili zakładników na grupy, aby uniemożliwić ich odbicie
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Islamscy rebelianci na Filipi­
nach, którzy uprowadzili 21 osób 
z Malezj i, powiedzieli wczoraj ne- 
gocjatorom, że potrzebują 24 go­
dzin na decyzję w sprawie uwol­
nienia jednej z zakładniczek - po­
ważnie chorej Niemki.

„Decyzja jeszcze nie zapadła, 
ale wciąż jesteśmy optymistami” - 
oświadczył Roberto Aventajado, 
doradca filipińskiego prezydenta 
Josepha Estrady.

Negocjatorzy spotkali się w 
środę w dżungli z kilkoma pory­
waczami, lecz wrócili bez zakładni­
ków. Rozmowy mająbyć wznowio­
ne w czwartek, gdy rebelianci usta­
lą żądania - wyjaśnił jeden z głów­
nych negocjatorów, dyplomata li­

Kreml odcina się od kontaktów nawiązanych z separatystami

Rozmowy czeczeńsko-rosyjskie
Rzecznik Kremla ds. Czecze­

nii Siergiej Jastrzembski powie­
dział w środę, że Kreml nie upo­
ważnia! przedstawiciela Dumy, 
niższej izby parlamentu, do nego­
cjowania z czeczeńskimi separa­
tystami.

Wcześniej rosyjskie media po- 
infonnowały, że we wtorek i w śro­
dę doszło do pierwszych od po­
czątku rosyjskiej operacji w Cze­
czenii rosyjsko-czeczeńskich roz­
mów. Szef parlamentarnej komisji 
ds. prawodawstwa, były minister 
sprawiedliwości Paweł Kraszenin- 
nikow rozmawiał z czeczeńskim 
ministrem spraw wewnętrznych, 
jednym z bliskich współpracowni­
ków prezydenta Maschadowa, 
Kazbekiem Machaszewem.

Rekordowa pula loteryjna w USA

Do odebrania 350 min USD
Co najmniej dwie osoby wyty­

powały prawidłową kombinację 
liczb w amerykańskiej loterii Big 
Gamę, w której skumulowana wy­
grana ma rekonJową wysokość 350 
milionów dolarów.

Szczęśliwe numerki padły w 
kolekturze w miejscowości Utica 
w stanie Michigan oraz w jednej z 
kolektur w stanie Illinois - poin­
formowali w środę organizatorzy. 
Losowanie odbyło się wieczorem 

bijski Radżab Azzaruk. Azzaruk, 
były ambasador w Manili, prowa­
dził już w przeszłości - z pomyśl­
nym skutkiem - negocjacje z islam­
skimi rebeliantami z południa Fili­
pin.

Ani negocjatorów, ani towa­
rzyszących im wysłanników Czer­
wonego Krzyża nie dopuszczono 
w środę do zakładników. Przez czte­
ry godziny rozmawiali tylko z kil­
koma rebeliantami, którzy od 23 
kwietnia przetrzymująporwanych, 
w tym 10 zagranicznych turystów. 
Grupie negocjacyjnej, od wtorku 
przebywającej na wyspie Jolo, 
najbardziej zależy na zwolnieniu 
jednej z turystek, poważnie chorej 
Niemki, 57-letniej Renate Wallert z

Jastrzembski podkreślił, że 
Kraszeninnikow „nie ma nic 
wspólnego z władzą wykonaw­
czą” i nie otrzymał „żadnego man­
datu” do rozmów. „Negocjacji nie 
ma” - powiedział przedstawiciel 
Kremla. Sam Kraszeninnikow 
powiedział po rozmowach z przed­
stawicielem czeczeńskich władz, 
że tego spotkania nie można okre­
ślić mianem negocjacji, gdyż słu­
żyło jedynie wymianie informacji. 
Przedstawiciel Dumy nazwał jed­
nak swoje rozmowy z Machasze­
wem „wielkim krokiem ku zbliże­
niu”.

Tymczasem jeden z czołowych 
dowódców czeczeńskich, Szamił 
Basajew, zagroził we wtorek roz­
szerzeniem wojny na inne połu- 

poprzedniego dnia. Nazwiska 
szczęśliwców nie sąjeszcze zna­
ne; hie wiadomo też na razie, czy 
nie znajdzie się więcej osób, które 
obstawiły zwycięską kombinację, 
ponieważ informacje z pozostałych 
stanów mają dotrzeć później.

Obliczono, że szanse wygranej 
były jak 1 do 76 milionów. Nie za­
brakło i bardziej obrazowych po­
równań: prawdopodobieństwo 
zgarnięcia rekordowej puli przy

( -

Fot. EPA- ELTA
Getyngi. Cierpi ona na nadciśnie­
nie i może jej grozić atak serca. 
Porywacze, należący do radykal­
nego ugrupowania Abu Sajefa, 
walczącego o samostanowienie 
islamskiego południa Filipin, wcze­
śniej mieli zasygnalizować, że są 
gotowi spotkać się z wysłannika­
mi rządu. Oficjalne źródła nadał 
twierdzą, że porywacze nie przed­
stawili żadnych żądań, w tym tak­
że żądań w sprawie okupu.

Tymczasem rebelianci muzu­
łmańscy na południu Filipin prze- 
mieszczajązakładników, podzieliw­
szy ich na grupy, żeby uniemożli­
wić siłom rządowym ich odbicie - 
informowali we wtorek przedsta­
wiciele władz.

dniowe regiony Rosji, jeśli wojska 
federalne nie wycofają się z Cze­
czenii do końca maja. „Ogłosimy 
dżihad (święta wojna) na całym 
Kaukazie, wszędzie, gdzie znajdu­
ją się agresorzy” - oświadczył Ba- 
sajew na stronie internetowej bo­
jowników czeczeńskich. Zapowie­
dział, że zrobi to, jeśli Moskwa nie 
wycofa swych sil z Czeczenii do 
końca tego miesiąca.

Swą groźbę Basajew wysunął 
zaraz potem, jak również na swej wych w ramach stałej Rady Rosja- 
stronie internetowej bojownicy NATO.
czeczeńscy poinformowali, że na 
południu Czeczenii zabili 40 rosyj­
skich żołnierzy, wciągnąwszy w 
zasadzkę dwustu. Informacji tej 
nie potwierdziła jednak strona ro­
syjska.

zainwestowaniu dolara (tyle kosz­
tuje los) było mniej więcej takie, 
jak przypadkowe wskazanie pal­
cem któregoś z byłych prezyden­
tów na liście obejmującej wszyst­
kich obywateli USA. Pewien pro­
fesor matematyki ostrzegał, że 
prawdopodobieństwo, iż ktoś do­
zna zawału serca w okresie od kup­
na losu do losowania, było setki 
tysięcy razy większe niż szanse 
wygranej.

,JLOVEYOU’f”....

Wirus 
jako temat

Władze filipińskiej szkoły 
komputerowej ujawniły, że jeden 
ze studentów uczelni napisał w ra­
mach pracy egzaminacyjnej pro­
gram przypominający do złudze­
nia wirus komputerowy „ILO- 
YEYOU”.

Student Onel A. de Guzman jest 
obecnie poszukiwany przez filipiń­
ską poi icję. Mieszkał do tej pory w 
tym samym mieszkaniu, co aresz­
towany w poniedziałek i następnie 
zwolniony z braku dowodów prze­
stępstwa Reomel Ramones. Gu­
zman jest studentem w AMA Com­
puter College w Manili. Napisany 
przez niego program został 24 lute­
go odrzucony przez komisję egza­
minacyjną, która uznała, że student 
naruszył prawo. „To jest nielegal­
ne. Nie kształcimy tu włamywaczy” 
- napisano na tekście odrzuconej 
pracy Guzmana.

Teraz okazało się, że program 
ten łudząco przypomina zasady 
wirusa „łLOYEYOU”, którego 
usunięcie z sieci internetowej pocz­
ty elektronicznej, jak szacują ame­
rykańskie finny antywirusowe, ma 
kosztować w sumie dziesięć miliar­
dów dolarów. Jak ujawniły w śro­
dę filipińskie źródła, w Manili prze­
bywa ekipa ekspertów z CIA, ba­
dających na miejscu dostarczone 
im dyskietki, na których skopio­
wano materiały dowodowe.

Onel A. de Guzman jest poszukiwa­
ny przez filipińską policję

Fot.EPA-ELTA
Filipińska policja nadal poszu­

kuje kilkunastu osób podejrzanych 
o współudział w stworzeniu wiru­
sa, JLOYEYOU”.

Rosj a-NATO ....................

Topnienie lodów
Szef rosyjskiego sztabu gene­

ralnego Anatolij Kwasznin udał 
się w środę do Brukseli, gdzie ma 
uczestniczyć w spotkaniu wojsko-

To pierwsza wizyta w NATO ro­
syjskiego wojskowego tego szcze­
bla od ubiegłego roku, gdy Mo­
skwa zamroziła stosunki z Sojuszem 
na znak protestu przeciwko opera­
cji NATO w Jugosławii. Wznowio­
no je w połowie marca tego roku.

Przed odlotem do Brukseli ge­
nerał Kwasznin znów zarzucił So­
juszowi „stronniczość” w Koso­
wie, seibskiej prowincji, gdzie mię­
dzynarodowe siły KFOR pilnują 
bezpieczeństwa. Kwasznin powie­
dział, że Sojusz próbuje przedsta­
wić sytuację w Kosowie „w lep­
szym świetle niż wygląda ona w 
rzeczywistości”. Poza spotkaniem 
w ramach Rady Rosja-NATO, szef 
rosyjskiego sztabu generalnego 
przeprowadzi też serię spotkań 
dwustronnych z szefami Sojuszu, 
w tym z amerykańskim generałem 
Josephem Ralstonem.
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Liga LLK Piłkarska Liga Mistrzów

Wilnianie potrzebują zwycięstwa
Po serii trzech spotkań ro­

zegranych w finale Litewskiej 
Ligi Koszykówki, po zaciętej 
walce na parkiecie kowieńskiej 
Hali Sportowej wileńska dru­
żyna „LietuYos rytas” z mini­
malną przewagą 83:82 pokona­
ła wielokrotnych mistrzów Li­
twy koszykarzy kowieńskiego 
„Żalgirisu”.

Wilnianom potrzebne jest 
jeszcze jedno zwycięstwo, by po 
raz pierwszy w historii klubu 
zdobyć tytuł mistrza Litwy. W 
serii do trzech zwycięstw dru-

Zwyciężył Litwin
Reprezentant Litwy Paweł 

Fiedorenko zajął pierwsze 
miejsce w 24 Biegu Zwycię­
stwa, który na 6-kiIometro- 
wej trasie odbył się w Gołda­
pi.

Dzisiaj - mecze ćwierćfinałowe

Jedyne zwycięstwo
Obrońca tytułu mistrza 

świata - Czechy, wicemistrz - 
Finlandia, brązowy medalista 
ubiegłorocznych mistrzostw - 
Szwecja zakwalifikowali się do 
ćwierćfinału obecnego hokejo­
wego czempionatu.

Z „wielkich” hokejowych dru­
żyn w czołowej ósemce mi­
strzostw świata w St. Petersbur­
gu zabrakło Rosjan, gospodarzy 
turnieju. I to jest sensacja mi­
strzostw. Na pożegnanie mi­
strzostw, we wtorek Rosjanie po­
konali Szwedów 4:2 i odnoto­
wali jedyne zwycięstwo w drugiej 
rundzie turnieju. We wtorek za- 

żyna „Lietuvos rytas” prowadzi 
2:1.

Czwarte spotkanie odbędzie 
się dzisiaj w Wilnie. W trzecim 
spotkaniu na boisku w Kownie 
wśród wilnian wyróżnił się legio­
nista Amerykanin Erie Elliot, któ­
ry zdobył 21 punktów. Arvydas 
Macijauskas uzyskał 14 punktów, 
a Andrius Giedraitis -13. Gospo­
darzom spotkania najwięcej punk­
tów (15) wywalczył Mindaugas 
Timinskas. Mindaugas Żukauskas 
i Eurelijus Żukauskas na konto 
drużyny wnieśli po 14 punktów.

Bieg Zwycięstwa

Na drugim miejscu uplasował 
się Polak Dariusz Jurkiewicz, a 
trzecie zdobył także biegacz z Li­
twy Witold Jurkiewicz.

W zawodach uczestniczyło 
blisko 400 osób.

kończyła się druga runda mi­
strzostw. Hokeiści Francji, mimo 
zwycięstwa 7:2 nad Japonią i 15 
miejsca w MŚ-2000, opuszczają 
światową elitę hokejową. W ich 
miejsce w mistrzostwach świata 
w 2001 będą grać Niemcy - go­
spodarze mistrzostw i zwycięzcy 
katowickich MS grupy B. Środa 
była dniem przerwy w mistrzo­
stwach - dzisiaj zostaną rozegra­
ne ćwierćfinały. Spotkają się: 
USA - Słowacja, Finlandia - Szwe­
cja, Szwajcaria - Kanada i Czechy 
- Łotwa. Półfinały odbędą się 12 
maja, a mecz o trzecie miejsce i 
finał mistrzostw - 14 maja.

Nieszczęsny „wykop”
W spotkaniu rewanżowym 

w półfinale piłkarskiej Ligi Mi­
strzów niemiecki Bayern Mo­
nachium na własnym boisku 
pokonał hiszpańską jedenastkę 
Real Madryt 2:1 (1:1).

Pierwszy mecz 2:0 dla Realu, 
który w finale zagra ze zwycięzcą 
rywalizacji Barcelona - Yalencia. 
Komplet 60 tysięcy widzów na 
Stadionie Olimpijskim w Mona­
chium był świadkami piłkarskiej 
uczty, ale sympatycy gospodarzy 
nie doczekali się po raz drugi z rzę­
du awansu Bayemu do finału Ligi 
Mistrzów.

Oba zespoły do rewanżu przy­
stąpiły w różnych nastrojach. W 
sobotę Bawarczycy wzmocnieni 
Stefanem Effenbergiem (powrócił 
do gry po kontuzji) w dobrym sty­
lu wywalczyli Puchar Niemiec po­
konując Werder Brema 3:0. Tym­
czasem ,dCrólewscy” przegrali w 
lidze na Santiago Bemabeu z Ala- 
ves 0:1, przez co spadli poza stre­
fę dającą prawo gry w Lidze Mi­
strzów.

Trener gości Yicente del Bo- 
sque obawiał się, że brak w linii 
obrony - z powodu sankcji za żół­
te kartki - Michela Salgado i Aito- 
ra Karanki może mieć poważne Gol padł po rzucie wolnym-obro- 
konsekwencje. Szkoleniowiec nie na Realu została wymanewrowana,
pomylił się, gdyż Real stracił dwie 
bramki. Klub z Madrytu po stro­
nie zysków zapisał jednak jedne­
go gola, który przesądził o awan­
sie hiszpańskiego zespołu.

Gola zdobył w 31 min Nicolas 
Anelka, który wykorzystał dośrod- 
kowanie Savio. Nieszczęście Bay- 
emu rozpoczęło się od podania wy boiska zakończony silnym ude- 
bramkarza Olivera Kahna, którego rżeniem) i Raula, co chwila grozi-
„ wy kop” jeszcze na połowie rywa­
la przejęli goście. Piłka błyska­
wicznie powędrowała na lewe
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walczy o pHkę z Helguerą, zawodnikiem Realu Madritpodczas rewanżo-
Fot. EPA-ELTAwego meczu półfinałowego Ligi Mistrzów

Carsten Jancker (po lewej), napastnik drużyny „Bayern Monachium

skrzydło, skąd trafiła do Anelki i 
Francuz zdobył gola na wagę awan­
su do finału.

Anelka wyrównał stan meczu, 
gdyż w 12 min. Carsten Jancker 
uzyskał prowadzenie dla Bayemu.

a Jancker z woleja nie dał szans 
18-letniemu Ikerowi Casillasowi.

Kilkanaście minut później El- 
ber zdobył dnrgą bramkę dla Ba- 
warczyków, ale sędzia dopatrzył 
się - problematycznej - pozycji 
spalonej. Kontry gości w wykona­
niu Anelki (wspaniały rajd z polo- 

ły zmianą wyniku.
Bayem musial lyzykować i ata­

kować. Ofensywna gra podpiecz- 

nych Ottmara Hitzfelda zakończy­
ła się uzyskaniem prowadzenia w , 
54 min. - ponownie po stałym 
fragmencie gry. Rzut wolny egze­
kwował Effenberg, a Elber głową 
przedłużył lot piłki do siatki. Na 
więcej goli piłkarzom Bayemu nie 
pozwoliła dobrze zorganizowana 
obrona gości.

Obie drużyny w tej edycji LM 
spotkały się po raz czwaily. Me­
cze we wcześniejszej fazie wygrał 
Bayern 4:2,4:1, ale w półfinałach 
końcowe saldo było koizystniej- 
sze dla Realu. W tej sytuacji po raz 
pierwszy w historii Ligi Mistrzów 
finał, 24 maja w Paryżu, będzie 
wewnętrzną sprawą klubów z tego 
samego kraju - Hiszpanii. Prze­
ciwnikiem Realu będzie bowiem 
FC Barcelona lub CF Valencia.

Łatwe zwycięstwo
W półfinałowej rywalizacji 

na Zachodzie drugie, łatwe 
zwycięstwo (103:85) odnieśli 
nad Utah Jazz koszykarze Port- 
land Trail Blazers i w rywali­
zacji do czterech wygranych 
prowadzą 2:0.

W pierwszym spotkaniu Por- 
tland pokonało Utah różnicą 19 
pkt. Najskuteczniejszym zawod­
nikiem Portland był Steve Smith

Szybsze ataki
Komisja Techniczna Mię­

dzynarodowej Federacji Ko- 
szykówki (FIBA) przedstawiła wolny.
zmiany w przepisach gry w ko- 
szykówkę, jakie będą obowią- drugą oraz trzecią i czwartą kwar-
zywały od sezonu 2000/2001 na 
wszystkich kontynentach.

Mecze rozgrywane będą w połowie meczu 15 minut. Wkaż-
czterech kwartach po 10 minut.
Czas rozegrania ataku zostaje obydwu zespołom przysługiwać 
skrócony z 30 do 24 sekund (tak będzie jeden „czas”, a w ostatniej
jest w lidze NBA), a czas, w ja­
kim należy wyprowadzić piłkę z 
własnej połowy, z 10 do 8 se­
kund. W każdej kwarcie po 
czwartym faulu zespołu każdy 
kolejny karany będzie dwoma mentarz do nowych przepisów.
rzutami wolnymi (dotychczas po 
każdym siódmym w obydwu po­
łowach). Przewinienie technicz- 
ne karane będzie jednym, a nie dotyczą zarówno koszykarzy, jak
jak dotychczas dwoma rzutami 
wolnymi oraz wyprowadzeniem 

- 19 pkt. Gwiazdor zespołu Utah, 
Karl Malone, zdobył tylko 15 pkt.

Charlie Ward poprowadził 
drużynę New York Knicks do 
wyjazdowego zwycięstwa nad 
Miami Heat 82:76 w drugim 
meczu półfinałowym w Konfe­
rencji Wschodniej. Stan rywali­
zacji w serii do czterech wygra­
nych 1-1.

Knicks, pomimo słabszej 

piłki z połowy przez drużynę, 
której zawodnik wykonał rzut

Przerwa między pierwszą i 

tą wynosić będzie 2 minuty, a 
między drugą i trzecią, czyli w 

dej z trzech pierwszych kwart 

dwa - wszystkie po 60 sekund. 2 
czerwca w Monachium odbędzie 
się posiedzenie Biura Centralne­
go FIBA, które zatwierdzi zmia­
ny i opracuje szczegółowy ko-

Zmiany obowiązywać będą w 
rywalizacji o europejskie puchary od 
najbliższego sezonu, 2000/2001, i 

i koszykarek. Wszystkie federa­
cje zrzeszone w FIBA musządo- 

postawy czołowych zawodników 
- Pata Ewinga i Latrella Sprewel- 
la (trafili tylko 9 na 39 prób rzu­
tów), zdołali przełamać atut par­
kietu koszykarzy Miami. Mecz 
nie był widowiskowym spotka­
niem; słaba skuteczność, siłowa 
gra, duża (aż 60) liczba fauli z 
obydwu stron. Następne spotka­
nie zostanie rozegrane w Madi­
son Square Garden.

Zmiany w przepisach gry w koszykówkę

stosować nowe przepisy do sys­
temu rozgrywania meczów w kra­
jowych mistrzostwach.

Ostatnimi zawodami, które 
zostaną przeprowadzone w opar­
ciu o dotychczas obowiązujące 
przepisy, będą olimpijskie tur­
nieje koszykarek i koszykarzy w 
Sydney.

„Te zmiany spowodują 
uatrakcyjnienie gry, jej przy­
śpieszenie - powiedział Lubo­
mir Kotleba, dyrektor technicz­
ny FIBA. - W ostatnich latach 
mecze koszykówki kończą się 
coraz niższymi wynikami, a gra 
jest wolniejsza, bardziej sta­
tyczna. W nowych przepisach 
widzę same korzyści dla koszy­
kówki, zawodników, trenerów 
oraz oczywiście widzów” - do­
dał Kotleba, były sędzia mię­
dzynarodowy.

Liga NBA SPRlNTEli!
■ Reprezentacja Polski zdo­

była w Spalę zloty medal mi­
strzostw Europy juniorów w pię­
cioboju nowoczesnym w konku­
rencji sztafet dziewcząt. Srebr­
ny wywalcżyły Francuzki, a brą­
zowy Białorusinki.

■ Polska przegrała z Japo­
nią 2:3 (25:17, 21:25, 25:22, 
22:25, 10:15) w rozegranym w 
Żyrardowie międzypaństwowym 
meczu siatkarzy.

■ PiłkarzeHiszpanii nie 
obronią tytułu mistrza Europy 
juniorów do lat 16. W ćwierćfi- 
ńale mistrzostw rozgry wanycli w
Izraelu; Hiszpania przegrała z
Czechami 0:2 i została wyelimi­
nowana.

■ Rozstawiona z numerem 
pierwszym Szwajcarka Martina
Hingis awansowała do trzeciej 
rundy'turnieju tenisowego w
Berlinie, po zwycięstwie nad 
swą rodaczką Emmanuelle Ga- 
gliardi 6:2, 6:2:

■ Niemiec BertDietz z gru­
py Nuernberger wygrał szósty 
etap Wyścigu Pokoju, z Lubania 
do Kudowy Zdroju (19Ł4 km). 
Liderem zawodów pozostał
Piotr Wadecki (Mróz Supradyn).

■ Pięć medali mistrzostw 
Europy w trójboju siłowym i w 
wyciskaniu w leżeniu zdobyła w 
austriackiej miejscowości Ha- 
iming 5-osobowa reprezentacja 
Polski. Złote wywalczyli - Da­
mian Kozioł (ZSM Wadowice) 

i Piotr Lasek (Sokół Wadowi­
ce).

■ Władze kubańskiego pię- 
ściarstwa zagroziły bojkotem 
igrzysk olimpijskich w Sydney. 
Powodem są sankcje Międzyna­
rodowej Federacji Boksu Ama­
torskiego (AIB A), która surowo 
ukarała trzy prominentne osoby 
z federacji Kuby. AlBA zdys- 
kwalifikowałąna dwa łata wice­
prezydenta federacji bokser­
skiej Kuby, słynnego przed laty 
zawodnika Teofilo Stevensona. 
Czteroletnią dyskwalifikacją 
ukarany został prezydent fede­
racji Jose Barrientos, a roczną 
trener Ąlćidęs Sągarra. Kary 
nałożone zostały w związku z 
wycofaniem się bokserów 
Kuby z amatorskich mistrzostw 
świata w Houston w sierpniu 
1999 roku. / ;

■ Rajd Cypru zastąpi Rajd 
Cliin w tegorocznych elimina­
cjach samóchodowych mi­
strzostw świata - poinformowała 
Międzynarodowa Federacja Sa­
mochodowa (FIA). Rajd w Chi­
nach wykreślono z kalendarza 
po wycofaniu się sponsorów i 
skargach kierowców na organi­
zatorów, którzy nie zapewnili 
pełnego bezpieczeństwa uczest­
nikom imprezy. Rajd Cypru 
odbędzie się w dniach 7-10 
wiześnia. Przed nim kierowcy 
ścigać będąśięw Finlandii, apo 
nim na Korsyce.
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CIEKAWOSTKI - TV
Rozpoczął się festiwal filmowy w Cannes

Wyścig o Złotą Palmę
W Cannes we Francji rozpoczął 

się w środę wieczorem - 53. Mię- 
dzynarodowy Festiwal Filmowy 141. 
Międzynarodowe Targi Filmowe.

Do miasta zjeżdżają setki ar­
tystów, w tym wiele gwiazd. Ce­
remonię inauguracji festiwalu po­
prowadziła 23-Ietnia francuska ak­
torka Yirginie Ledoyen. Festiwal 
zainaugurował pozakonkursowy 
pokaz brytyjskiego filmu „Vatel” 
w reżyserii Rolanda Joffe. W ty­
tułowej roli kucharza Yatela, któ­
ry w 1671 roku urządził najwięk­
sze przyjęcie XYII wieku - na 
cześć króla Ludwika XIY, wystę­
puje Gerard Depardieu. W czasie 
12-dniowej imprezyjury pod prze­
wodnictwem Luca Bessona roz­
strzygnie o tym, komu przypad- 
nie Złota Palma. W głównym 
konkursie o tę cenioną nagrodę

startują23 filmy, w tym cztery fran­
cuskie i siedem z krajów Azji.

Polskę na festiwalu reprezen­
tuje tylko etiuda studencka Mał­
gorzaty Szumowskiej „Wniebo­
wstąpienie”, która ma być wyświe­
tlona 18 maja w ramach przeglądu 
młodych talentów. Na towarzyszą­
ce festiwalowi targi zgłoszono oko­
ło 1800 filmów, z których będzie 
można obejrzeć, w całości lub we 
fragmentach, około 1100. Organi­
zatorzy targów spodziewają się, że 
weźmie w nich udział około sze­
ściu tysięcy przedstawicieli wy­
twórni filmowych i sieci dystrybu­
cyjnych z całego świata. Przewi­
duje się, że kontrakty na prawa 
wyświetlania filmów oferowanych 
na targach będą mieć łączną war­
tość od dwóch do czterech miliar­
dów franków.

Główna wygrana -10 milionów guldenów

Milioner mimo woli
Pewien Holender, właściciel 

punktu sprzedaży losów na loterię, 
został milionerem przez pomyłkę.

Wydrukował więcej losów niż 
zdołał ich sprzedać, więc - zgod­
nie z przepisami holenderskimi - 
musiał kupić całą nadwyżkę. Na 
jeden z tych losów padła główna 
wygrana -10 milionów guldenów 
(4,1 miliona USD). W skompute-

ryzowanym systemie loteryjnym 
w Holandii losy drukuje się w po­
szczególnych kolekturach i ci, któ­
rzy je prowadzą, z reguły drukują 
losy, kiedy są na nie chętni. Wła­
ściciel punktu z Utrechtu wydru­
kował trochę losów na zapas i 
musiał ponieść konsekwencje fi­
nansowe. Zwróciło się jednak z 
nawiązką.
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WZNADWLII
103.8 FM 
Program radia

Znad Wilii
Poniedziałek - Piątek 
06.30 - Kawa z radiem (konkurs) 
06.45 - Gawędy Wincukowe 
08.10 - Salon Polityczny 
08.30 - Ying (akcja antenowa) 
09.10 - Biznes Partner 
09.30 - Raport reportera 
09.45 - Sentencja dnia (konkurs) 
12.30 - Słodka chwila (akcja ante­

nowa) 
15.30 - Smacznego (konkurs) 
16.50 - Sentencja dnia (konkurs) 
17.00 - RadioAkty wna lista prze­

bojów 
' 19.00-Radio Polonia (w jęz. pol­

skim)
20.00 - Koncert życzeń
22.00 - Radio Polonia (w jęz. bia­

łoruskim)
22.30 - Radio Polonia (w jęz. li­

tewskim)

Wiadomości w radiu 
Znad Wiiii:

Poniedziałek-piątek: od 

06.00 do 18.00 - co godzinę, wia­

domości w skrócie - 06.30; 

07.30; 08.30.

X.
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LRT
6.00 - Dzień dobry. 8.00 - S. 

“Teletubbies”. 17.20 - Wiado­
mości (ros.). 17.30 - Rozmowy 
wileńskie. 17.45 - Odczucia. 
18.10- Telekatalog. 18.15 - Wia­
domości. 18.30-S. “Taksówka­
rze”. 19.10-Aktualności. 19.25 
- Film TY “Ludzie jak my”. 
19.35 - Drogi. Samochody. Lu­
dzie. 20.00 - Jeszcze nie śpij. 
20.30 - Panorama. 21.00 - Auto- 
dafe. 21.45 - Styl. 22.10 - S. “Po­
wodzenia”. 23.00 - Dziennik 
wieczorny.

K

6.00 - Poranne koło. 8.00 - 
Prosto ijasno. 8.05 - S. “Bez domu 
jest żle”. 8.30 - Notatki gospody­
ni. 8.40 - S. “Piękna i uparta”. 9.25 
- S. “Barwy miłości”. 10.15 - S. 
“Trzy kobiety”. 11.00 - Przebacz. 
11.45-Nowakomunikacja. 12.15 
- ABC zdrowia. 12.45 - Nasze 
zwierzęta, 13.10- Notatki gospo­
dyni. 13.20 - S. “Czarodziejka”. 
13.45 - S. “Letnie historie”. 14.40 
-S. “Walka na śmierć i życie”. 15.25 
- S. “Sąsiedzi”. 15.50 - S. “Trzy 
kobiety”. 16.40 - Prosto ijasno. 
16.45 - S. “Bez domu jest żle”. 
17.10 - Notatki gospodyni. 17.20 
- S. “Barwy miłości”. 18.10 - S. 
“Piękna i uparta”. 19.00 - Wiado­
mości. 19.25 - Dramat krymin. 
“Upał w Los Angeles”. 20.20 - 
Co ludzie powiedzą 20.50 - Zło­
ta parka. 21.45 - Wiadomości. 
21.55 - Film fab. “Sieć” (USA, 
1998 r.). 22.45 - Z Hollywoodu. 
23.10 - S. “Żołnierz sukcesu”. 
23.55 -Nowa komunikacja.

^^BTV
7.05 - Rowerowe show. 7.15 

- Krwawa fala. 7.25 - S. “13 po­
sterunek”. 7.50 - S. “Buntowni­
cza dusza”. 8.40 - S. “Cyganka”. 
9.25-S. “Dziki anioł”. 10.10-S. 
“Labirynty namiętności”. 11.00 
- Corrida. 12.00 - S. “Telefon 
morderstw”. 12.45-S. “...a trzeci 

żółty”. 13.30-Melodramat “Na 
was czeka obywatelka Nikano- 
rowa” (Rosja, 1978 r.). 15.00 - 
Koncert. 15.55 - S. “Buntowni­
cza dusza”. 16.45 - Wiadomo­
ści. 16.55 - Rowerowe show. 
17.05-S. “Cyganka”. 17.55-S. 
“Dziki anioł”. 18.45 - Wiadomo­
ści. 19.00 - Krwawa fala. 19.10 - 
S. “Labirynty namiętności”. 
19.55 - Loteria. 20.00 - Rowero­
we show. 20.10 - Komedia “W 
myślach tylko ty” (W. Bryta­
nia, 1998 r.). 21.45 - Spojrzenie. 
22.05 - Film fab. “Nielegalniak” 
(N. Zelandia, 1999 r.). 23.50 - 
Corrida. 0.50 - 7.00 - DW.

3
. 6.55-S. “Caspar”. 7.15- S. 

“Alicja w krainie czarów”. 7.35 
- Bez tabu. 8.00 - S. “Perła”. 
9.30 - S. “Uroczy i dzielni”. 
10.00 - Teleshop. 10.15 - S. 
“Kochające serce”. 11.00 - Te­
leshop. 11.15 - Kamera VRS. 
11.40 - Niech żyje król. 12.05- 
S. “Szpital połowy”. 12.30-S. 
“Słoneczny patrol”. 13.15-Te­
leshop. 13.45-S.“Xena”. 14.30 
- S. “Herakles. Legendarne pod­
róże”. 15.15 - S. “Alicja w kra­
inie czarów”. 15.40 - S. “Ca­
spar”. 16.05 - S. “Uroczy i dziel­
ni”. 16.30 - S. “Perła”. 18.05 - 
Metropol. 18.10 - S. “Kochają­
ce serce”. 19.00-Wiadomości. 
19.20-Sport. 19.25-Bez tabu. 
19.55 - S. “V.1.P.”. 20.55 - S.
“Nadzieja Chicago”. 21.50 - 
Wiadomości. 22.00 - Film kry­
min. “Brooklyn południowy” 
(USA, 1997 r.). 22.55-S. “Żo­
naty i z dziećmi”. 23.20 -' S. 
“Strefa zagrożenia”.

I*

8.00-Z Wilna. 8.20-Towa­
ry i usługi. 8.30 - S. “Pogoda dla 
bogaczy”. 9.25-“Ja sama”. 10.20 
-Wystawa Agrobalt’2000.10.30 
- Kanał muz. 11.00 - Cytat dnia. 
11.05 - Dzień po dniu. 13.00 - Z 
Moskwy. 13.15- Towary i usłu­
gi. 13.30 - S. “Pogoda dla boga­
czy”. 14.25 - Wystawa Agro­
balt’2000. 14.35 - Kanał muz.

15.10 - Paluszki lizać. 15.40 - 
Miejsce spotkania z A. Szarapo- 
wą. 16.00-Podoba się-oglądaj. 
16.15 - Patrol drogowy. 16.30 - 
S. “Czerwony pas”. 17.00 - Mu­
zyka. 18.00 - Z Moskwy. 18.30 
- Z Wilna. 18.50 - Towary i ustu- 
gi. 18.55 - Miejsce spotkania z 
A. Szarapową 19.15- Lekarz do­
mowy. 19.45 - Agrobalt’2000. 
19.55 - Humor. 20.50 - Patrol dro­
gowy. 21.00 - Z Moskwy. 21.15 
- Wileńska Jutrzenka. 21.30 - S. 
“Czerwony pas”. 22.00 - Z Wil­
na. 22.20 - S. “Pogoda dla boga-
czy”. 23.15 - Godzina w rządzie. 23/10 - Gorąca ^iesiątka.

8.00 - S. “Alondra”. 8.25 - 
Poglądy. 8.40 - Europa dziś. 
9.10 - Recepty. 9.30 - Kroniki 
wileńskie. 10.00 - Film fab. 
“Wyścig z przeszkodami” 
(Rosja, 1979 r.). 14.25 - S. 
“Przygody Bolka i Lolka”. 
14.45 - Prognoza astrolog. 
14.50 - Recepty. 15.10 - Film 
fab. “Mój dobry tata”. 16.40 - 
Recepty. 17.00 - Mozaika 
muz. 17.30 - S. “Alondra”. 
18.10 - Mozaika muz. 18.30- 
Puls Wilna. 18.45 - Poglądy. 
19.00 - Wiadomości (poi.). 
19.15 - Mozaika muz. 19.30- 
Unia Europejska. Pragnienie 
wolności. 20.00 - Puls Wilna. 
20.15 - Weterynaria. 20.45 - 
Poglądy. 21.00 - Wiadomości 
(pol.). 21.20 - Film fab. “ża- 
czarowany dolar” (Węgry, 
1985 r.).

OPT

7.00, 10.00, 13.00, 16.00, 
22.50 - Wiadomości. 7.15 - S. 
“Delikatna trucizna”. 8.15 - Show 
masek. 8.45 - Człowiek i prawo. 
9.25 - Smaczne historie. 9.30 - S. 
“Nowe przygody Sindbada”. 
12.25 - Razem. 13.15 - S. anim. 
13.40 - Siedem bied - jedna odpo­
wiedź. 13.55 - 100 %. 14.25 - 
Mistrzostwa świata w hokeju na 
lodzie. 15.10 - Jerałasz, 17.00 - 
Proces. 17.45 - Film fab. “Twar­
dziele”. 18.45-Dobranoc, dzieci. 
19.00 - Czas. 20.00 - Film fab. 
“Miasto Zera”. 21.50 - Koncert.

4.00,5.00,6.00,7.00,15.00, 
18.00,21.00 - Wiadomości. 4.20 
- Witaj, Rosjo. 4.35, 6.35 - No­
wości rodzinne. 6.20,23.25 - Od-
dział dyżurny. 7.40 - Arena - 
sport. 8.20 - S. “Cyganka”. 9.10- 
S. “Santa Barbara”. 14.35 - Filmy 

. anim. 15.30-Wieża. 15.55-Na
lyby. 16.25 - Kino + TV. 17.25 - 
Sam sobie reżyserem. 18.40 - S. 
“Dziki anioł”. 19.35 - Mistrzo­
stwa świata w hokeju na lodzie. 
21.30 - Film fab. “Umrzeć za...”.

rypoLONiA
6.00 - Kawa czy herbata. 7.45 

- Dziennik krajowy. 8.10 - Sport-
telegram. 8.15 - Krakowskie 13.30 - “Rodzina zastępcza” -
Przedmieście 27. 8.30 - Wiado­
mości. 8.40 - Giełda. 8.45 - Ani- 
ma - program Jerzego Armaty. 
9.05 -,Złotopolscy” - serial prod.
pol. 9.30 - „Quasimodo” - serial program rozrywkowy. 15.00-
anim.dla^ieci. 10.00-„Kapitan
Conrad” - serial prod. polsko- 
francuskiej. 10.55 - Literatura 
Polska od A do Z. 11.15-Wiel­
cy, więksi i najwięksi. 12.00 - 
Wiadomości. 12.15-MdM-pro- 
gram rozrywkowy. 12.45 - .Zło­
topolscy” - serial prod. poi. 13.10 
- Zaproszenie - program krajo­
znawczy. 13.30-Magazynolim- - . lenowela. 20.00 - “Misja w cza-
pijski. 13.55 - Magazyn infomia- gjg” . gciitil sensac. 20.50 - Loso-
cji turystycznej. 14.15 - Wieści 
polonijne. 14.30 - Magazyn Po­
lonijny z Białorusi. 15.00 - Wia­
domości. 15.10-“PalacBucholt- 
za” - film dok. 15.35 - Rozmowa 
dnia. 16.00 - Muzyczny Serwis 
Jedynki. 16.10 - Rower Błażeja. 
16.15- Teleexpress Junior. 16.20 
- Rower Błażeja. 17.00 - Tele- 
express. 17.15 - Vł Mecz Finało­
wy o Mistrzostwo Polski w ko­
szykówce mężczyzn. 18.50 - 
“Złotopolscy” - serial prod. pol­
skiej. 19.15-Dobranocka. 19.30 
- Wiadomości. 19.55 - Pogoda. 
19.58 - Sport. 20.00 - Teatr Tele­
wizji. 21.35 - Siedem Grzechów 
Głównych po góralsku. 21.55 - 
Podhale - źródło i fascynacje. 
22.20 - Wieści polonijne. 22.30 - 
Panorama. 22.50 - Sport-telegram. 
23.00 - Tygodnik polityczny Je­
dynki. 23.45 - Panteon. 24.00 - 

Monitor Wiadomości. 0.25 - TV 
Polonia zaprasza. 0.30 - Krzy­
żówka szczęścia. 0.55 - “Złoto­
polscy” - serial prod. polskiej.

pOLaz^r
. tera”-serial komediowy. 14.25-

6.00 - Piosenka na życzenie. Odjazdowe kreskówki. 16.25 -
7.00 - “Voltron” - serial anim. dla 
dzicci. 7.25 - “Tom i Jerry” - serial 
anim. dla dzieci. 7.50 - Polityczne 
graffiri. 8.00 - “Allo, Allo” - angiel­
ski serial komediowy. 8.30 - “Wy­
soka fala” - serial przygodowy. 
9.30 - “Posłaniec szczęścia” - tele­
nowela. 10.30 - “Luz Maria” - te­
lenowela. 11.30-“Karolinawmie- 
ście” - amerykański serial kome- 
diowy. 12.00 - “Najdroższy Ta­
tuś” - amerykański serial kome­
diowy. 12.30 - Disco Polo Live.

polski serial komcdiowo-obycza- 
jowy. 14.00 - Dyżurny Satyryk 
Kraju - program Tadeusza Droz­
dy. 14.30-Kalambui'ydladzieci- 

“Johny Bravo” - serial anim. 15.30 
-Informacje. 15.55-“Nowe przy­
gody Robin Hooda” - serial przy­
godowy. 16.45 - “Z głową w chmu­
rach” - serial obyczajowy. 17.45 - 
“Luz Maria”-telenowela. 18.35- 
Super Express TV. 18.55 - Infor­
macje. 19.00 - Prognoza pogody.
19.05-“Posłaniec szczęścia”-te- dzieży. 13.00-TV Shop-maga-

wanie Lotto i Szczęśliwego Nu­
merka. 21.00 - “Ostry dy^r” - 
amerykański serial obyczajowy. 
21.50 - “System” - serial akcji. 
22.45 - Wyniki losowania Lotto. 
22.50 - Informacje i biznes infor­
macje. 23.05 - Prognoza pogody.
23.15-Politycznegraffiti. 23.30- . rial komediowy. 17.45-Dzien-
“Miodowe lata” - polski serial ko­
mediowy. 0.10 - Super Express 
TV. 0.30 - “Śmiertelne uzależnie­
nie” - tliriller. 2.10 - Muzyka na 
bis.

lejiiO
6.00 - Teledyski. 6.40 - “Sun­

set Beach” - serial USA. 7.25 - 
Odjazdowe kreskówki. 8.15 - 
“Perlą” - telenowela. 9.00 - “Iza­
bella” - telenowela. 9.50 - “Wzy­
wam dr Bmcknera” - serial me­
dyczny. 10.35 - “Dziewczyna z 

komputera” - serial komediowy. 
11.20 - Teleshopping. 12.20 - 
Beczka śmiechu - program roz­
rywkowy. 12.50 - “Sunset Beach” 
- serial USA. 13.35 - “Potwór z 
bagien” - serial dla młodzieży.

• 14.00 - “Dziewczyna z kompu- 

“SunsetBcach”-serialUSA. 17.10
-“Perła”-telenowela. 18.00-“Iza- 
bella”-telenowela. 18.55-Zoom- 
magazyn sensacji. 19.30-Beczka 
śmiechu - program rozrywkowy.
19.55 - “Columbo” - serial kry-' : 
minalny. 21.40 - “Komando 
“Małolat” - serial policyjny.
22.30 - “Murder Cali” - serial kry­
minalny. 23.20 - Zoom - maga­
zyn sensacji. 23.45 - “Columbo” 
- serial kryminalny. 1.20 - “Mur- ■ 
der Cali”- serial kryminalny. W

TV4
7.30 - Muzyczne listy. 8.30 

- “Teknoman” - serial dla dzieci. 
9.00 - “Masked Rider” - serial 
dla dzieci. 9.30 - “JAG - Woj­
skowe Biuro Śledcze”-serial sen- 
sac. 10.30-“Sabrina, nastoletnia y 
czarownica” - serial komediowy, j. 
11.00 - “Kolorowy dom” - serial 
komediowy. 11.30 - “Czułość ij 
kłamstwa” - telenowela. 12.00 - A; 
“Rajska plaża” - serial dla mło- 

i5

zyn reklamowy. 13.15 - Magia - 
mody - magazyn mody. 13.45 
“Latający dom” - serial anim.
14.45 - Muzyczne listy. 15.45 - 
“Teknoman” - serial dla dzieci.
16.15 - “Masked Rider” - serial 
dla dzieci. 16.45 - “Młody Her­

•irTf?I

kules”-serial przygodowy. 17.15 ;
- “Między nami sąsiadami” - se- ■ - S

nik. 18.00-“Przygody Sindbada 
Żeglarza” - serial przygodowy.
18.50 - YIP - wydarzenia i plot­
ki. 19.00 - “Rajska plaża” - serial - - 
dla młodzieży. 19.55 - Dziennik.
20.10 - “Czułość i kłamstwa” - 
telenowela. 20.40 - “Ucieczka w 
noc” - komedia kiyminalna. 22.30 
- “Życie jak sen” - serial kome­
diowy. 23.00 - Meta - program 
internetowy dla młodzieży. 23.30 
- “Seryjny zabójca” - thriller. 1.10 
- YIP - wydarzenia i plotki. 1.20 
- “Czułość i kłamstwa” - teleno­
wela. 1.50 - Muzyczne listy.
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KURIER

wiłeAski

Znowu zimne noce
Dziś na Litwie zachmurzenie z przeja­

śnieniami. Lokalnie nieduże opady deszczu. 
Wiatr południowo-wschodni, 3-8 m/sek. 
Temperatura w nocy od 2 do 7 stopni cie­
pła, w dzień od 16 do 21 stopni ciepła.

. I

W ciągu następnych dwóch dni nastąpi ochłodzenie. Moż­
liwe krótkotrwałe opady deszczu. Temperatura w nocy od 0 do 
3 stopni mrozu, w dzień od 11 do 16 stopni ciepła.

in^o]jin3H
Produkujemy sosnowe

drzwi filingowe. Przywozimy i 
montujemy. Wykonujemy inne 
prace stolarskie.

Yiłnius, teł. 23-95-66, 8- 
287-72609.

Kobieta (53 łata) z wyższym 
wykształceniem pedagogicz­
nym poszukuje pracy.

Teł. 77-44-02.

OGŁOSZENIA

PRENUMERATA

Wydanie codzienne - indeks 0044

*

Kalendarium
Czwartek (11.V) jest

132 dniem 2000 roku. Do 
końca roku pozostało 234 
dni.

*

*
Znak Zodiaku - Byk. 
Imieniny: Alberta,

Franciszka, Miry.
★ Wschód Słońca - 4.20,

Kobieta (49 lat) poszukuje 
pracy.

Intymnej nie proponować.
Yiłnius, teł. 73-45-06.

Kobieta (27 łat) z wykształ­
ceniem filologicznym poszuku­
je człowieka, który pomógłby 
za wynagrodzeniem znaleźć 
pracę.

Yiłnius, teł. 41-37-71.

Księgowa z wyższym wy­
kształceniem poszukuje pracy.

Yiłnius, teł. 79-20-41.

Wykwalifikowana kuchar­
ka (40 lat), znająca kuchnię pol­
ską, poszukuje pracy.

Teł. 588-393.

1 mieś.

19 Lt

Dla inwalidów I i II grupy, emerytów 
i mieszkańców wsi - indeks 0227

1 mieś.
16 Lt

Wydanie sobotnie - indeks 0172
1 mieś.

3.90 Lt

3 mieś. 
SI Lt

3 mieś.
48 Lt

3 mieś.

7 mieś.

133 Lt

7 mieś.
112 Lt

7 mieś.

11.70 Lt 27,30 Lt j

"Kurier Wileński''można zaprenumerować 
w każdym urzędzie pocztowym

zachód - 20.12. Długość dnia 
- 15 godz. 52 min.

■k Księżyc. Przed pełnią -
od 10 maja.

KURS WALUT
Bank Litewski

Oficjalny kurs 
na 11 maja 2000 r. 

Relacja lita do walut obcych

Nazwa wahtly Lt/za jedn. walut.

Mężczyzna (30 łat) poszuku­
je pracy ochroniarza (posiada 
zezwolenie na broń) łub kie­
rowcy (kat. B,C).

Teł. 38-00-66.

Mężczyzna (23 lata) poszu­
kuje pracy ślusarza samocho­
dowego.

Tel. 8(238) 24493.

Wydanie codzienne w księgarniach 
S.K., Auśros Vartg 9, "Elephas”, Olandą 3, 
w szkołach

1 mieś.

13 Lt

3 mieś.

39 Lt

W

7 mieś.
91 Lt?

Mężczyzna (40 łat) poszuku­
je pracy operatora obrabiarki 
koordynatowej, ślusarza lub ła­
dowacza.

Teł. 38-00-66.

i

s

Gazeta

Fachowiec w zakresie re­
montu mieszkań i innych po­
mieszczeń poszukuje pracy.

Yiłnius, teł. 47-91-86.

“Echo Litwy” 
ogłasza konkurs na 

nieetatowego 
agenta reklamy.

Zwracać się pod numerem 
tel. 42 74 71 od godz. 9 do 17.

Wydanie codzienne w redakcji
1 mieś.

12 Lt

Dolar USD 
UE euro 
Dolar australijski 
1000 rubli 
białoruskich 
Korona czeska 
Korona duńska 
Funt brytyjski 
Korona estońska

4,0000
3,6360
2,3336

4,1494 
0,0983 
0,4878 
6,1220 
0,2324

3 mieś.

36 Lt

7 mieś.

84 Lt

100 jenów japońskich 3,6612

Prenumerata dla czytelników/ za granicą
1 mieś,

16 USD

3 mieś.

48 USD

7 mieś.

112 USD

:7i

EM E
ogłoszenia do gazety

KURIER
WILEŃSKI

przyjmują
UAB “Kurier Wileński", 
Vilnius, Laisves pr. 60. 
Tel. 42-69-63.
Pn - Pi: 8.00 - 17.00

Samorzęd 
RejonuWileńskiego,
Vilnius, Rinktines 50, 
l piętro.
Pn-Pt: 8.00 - 15.00

Konto bankowe: Lietuvos Taupomasis bankas, 
Sostines skyrius, Pasilaicią klientą aptarnavimo poskyris, 
b/k 60111,a/s 1129001102, valiutine s-ta Nr. 1871006099

Litewskie Radio 
zaprasza codziennie 

o godz. 17 min. 30
do słuchania na falach 1107 kHz 271,0 m 

oraz FM-105,1 MHz 
audycji w języku polskim.

1

Dolar kanadyjski 
Łat łotewski 
Złoty polski 
Korona norweska 
Rubel rosyjski 
Korona szwedzka 
Frank szwajcarski 
100 tys. lir tureckich 
Griwna ukraińska 
100 forintów 
węgierskich 
10 tys. lei rumuńskich

2,6842
6,5996
0,9086
0,4447
0,1394
0,4437
2,3349

0,6516
0,7286

1,4070
1,9852

I
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UAB"KUON”, 
Vilnius, Birbyniti 4. 
Te! 62-85-21.
Pn - Pt: 8.00 - 19.00, 
Sb: 9.00-17.00

l^ięgamia “El^ohas", 
Vilnius, Olandą S. 
Tel. 25-30-55.
Pn - Pt: 10.00- 18.00, 
Sb - Ndz: 10.00 - 16.00

Wyniki losowania z dnia 
09 05 2000
Nr 511

10 12 19 22 33 D
54iczbl4itęragl07330’'L|5l|cżb:- 
5ÓÓ IX ,4 llę2by¥3FQ(3Łt,j| liczby

2 liczby .+ litera - 2 Lt.

t Al o 1 H A ł

JECM

Ustalony kurs przeliczania 
euro i walut narodowych 

państw strefy euro 
(jednostki waluty narodowej 

za 1 euro)

0,7875664 funta irlandzkiego 
13,7603 szylinga austriackiego 
40,3399 franka belgijskiego 
166,386 pesety hiszpańskiej 
1936,27 lira włoskiego
40,3399 franka luksemburskiego 
2,20371 guldena holenderskiego 
200,482 eskudo portugalskiego 
6,55957 franka francuskiego 
5,94573 marki fińskiej
1,95583 marki niemieckiej

Księgarnia
St Korczyńskiego, 
Vilnius, Auśros Vartą 9-7. 
Tel. 62-55-06
Pn-Pt: 10.00- 19 00, 
Sb: 10.00-16.00, 
Ndz: 10.00 - 14.00

UAB“Demonta",
Vilnius (Nowa WHeJka), 
Pramones 97.
Tel. 67-25-03.
Pn -Pt: 9.00- 18.00,
Sb: 9.00-15.00

Wyniki losowania z dnia 
09 05 2000
Nr 1401 Oto

03 10 12 13 14 20 26 3T 32 33 35 316 42 444546 48 52 5459

Ogłoszenie więcej niż 2 razy - raz nieodpłatnie,
j" -u.., A.

1^
• ™ KKYGYMflS • KSIĘGARMIA *

Vłlnius, Olandą3. 
tel. 25 30 55

KSIĘGARMIA
Wszystkie lektury szkolne,

słowniki i wydania encyklopedyczne, 
bestsellery i poradniki, 

czasopisma polskie, 
a także książki w języku litewskim, rosyjskim, angielskim.

KURIER
WILEŃSKI

Wydawca ZSA ..Kurier Wileński" 
Drukuje SA .Spauda"

Redaktor naczelny 
Zygmunt ŻDANOWICZ

Adres: Laisyćs pr. 60 
2056 Vilnius, Uetuvos Respublika

Indeks 0044 SL322,

ISSN 1392-0405

E-Mail adres: redaktor®
kurier.balt.net

‘NE CENY!

Bezpłatnie dobieramy 
soczewki kontaktowe. 

Oczniom i studentom zniżka.
Soczewki - zniżka dó 40%
Dobieramy ploilaiy.Kontaktowe soczewki

■ znanych firm światowych i środki
ich konserwacji.
Udzielamy konsultacji w sprawie 
operacji oczu. Konsultacja lekaiza-okulisty, 
wszechstronne badanie oka.
ZSA “Figaro”, Vilnlus, Antakalnio 59, gab.154, 

tel. (8-22) 34 61 37 i

Redaktor naczelny (tel. 42-79- 04), kultura, „Vilniana"-HalinaJot- 
01), dyrektor spółkiJan Czepukowicz kialło (tel. 42-79-68), literatura I sztu-
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